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Wizyta w Arsenalu 


ROK XVII 


Burzliwy przebieg międzynarodowego turnieju hokeistów 


Odkladana z tygodnia na tydzień od 
dzie się wreszcie w niedzielę druga 
nda mstrzostw drużynowych Pol- 
i w boksie. 

Cztery mecze wyłonią finalistów, 
przy walczyć będa potem systemem 
nktowym przez dwa miesiące. 
‘zech fnalistów jest już pewnych— 
Warta. Okęce i IKP. Kto dotrzy- 
l im towarzystwa dowiemy sie Z naj 
Ikawszego meczu Gedania — HCP. 
Warta musi wygrać z Ruchem. Ni 
imo Poznań pobit Ślask przed mie-| $ 
jcem w stosunku 15:1. a Pomorze, 
14:35. , 
"Warta może oddać dwa punkty w 
adze półciężkiej albo cieżkiej. zależ- 
lie od tego, gdzie bedzie walczył Szy 
mura. Legende Wiedemana rozwiał 
Szułczyński. Ciekawie. zapowiada się 
jeż wystep Jasińskiego, przewidziane- 


ANDREASEN — 
SEWERYNIAK 


ro na rezerwowego do reprezentacji 
Polski na mecz z Niemcami. Dobrze 
„ję zapowiada również Manecki w wa 
ks lekkiej, który bedzie groźnym 
rzeciwnikiem dla Kajnara. Nieżli są 
Hanf, Korzeniec i Bieniek. Siły na me 
zu będą więc nawet dość wyrównane. 
ile Warta mecz wygra bez trudu. 
O wielk łatwiej przyjdzie zwycię- 
two Okęciu i IKP. Lechia ma szan- 
jie zdobycia punktów tylko w słabej u 
Okęcia wadze muszej lub przez 
Szkwarkowskiego. 


Rzadko kiedy przeciwnicy byli 
tak daleko od siebie. 


| przeciwnicy to Klimecki I Walkowiak, 
który wpunktował Sipińskiego. choć 
| sędziowie wydaii inny werdykt. Wal- 
|kowiak bedzie walczył z Bianza. a 
| Klimecki z Chomą — będą to dwa naj- 
| ciekawsze spotkania ringów polskich 
| tei niedziek.. 
Reszta: Liszike. Kolecki, Stefaniak. 
Przymusiński, Kaźmierczak. Stepniak, 
to zawodnicy o niezłej szkole, którzy 


IKP nie przedstawia sie Świetnie W | mogą się dać we znaki nawet renomo- 
wagach muszej j koguciej. a KS 


z: ; ? „nii wanym bokserom (niedawno Warta 
est p M Sacia ące GP ii przefydłamiecz? 0 "mistrzogiwo! 10:6) 
uszczyka. Wojsławski ma doorą re-| Mecz HCP - Gedania jest wiec otwar- 
mę). Ale potem Krajewski. Kocia- ty najzupetniej 
jowie, Czuba. Frończak, Kowalski, to | 4 
uż nie bedą chyba zbyt poważni prze 
sjwnicy dla łodzian. 
„Pozostaje mecz Gedania — HCP wj 
znaniu. Gedania to drużyna prze- 
ah Pozostałv jej głośne nazwi-jny pobije napewno wsze'kie rekordy. 
a: Bianza. Hanske. no i przede i Organizatorzy liczą się z przyjęciem 
wszystkim Choma. Niezłą renomę maj około 4000 widzów. cyfry nienotowa- 
ż Sarnowski. Pozostali: Cynamon. | nej dotąd na zawodach bokserskich we 
mMerocki, Biekński. Płichta, są zawod- | Lwowie. 
*kami bez rozgłosu į klasy. Lechia czyni też energiczne przygoto” 
HCP jest drużyna jutra Oparty, tak | wania do meczu. zapewn:ając. że orga 
pk Okęcie o wieskie zakłady przemv-| nizacvjnie postawi niedzielny mecz na 
towe., ale nie ..kaperującyv' zawodni-| poziomie nie budzącym żadnych za- 
“áw ma zwłaszcza w wagach ciężkich | strzeżeń. Mecz Okecie — Lechia. wy- 
wielka przyszłość, Naprawde klasowi; wołał znaczne zainteresowanie i na pro 


Lwów, 12.1 
Lwów żyje całkowicie pod znakiem 


aś 


DRÓGIE ZWYCIĘSTWO 
odniósł Czortek (z rawej) nad Norwegiem Nielsenem. W. środku 
sedzia p. Zapłatka, 


4 
i 
4 


l : A su 
meczu Okęcie — Lechia. Mecz niedzie! 


| 


RUNDSTEIN — 
HANSEN 
Norweg spokojnie czeka na atak 


winoji która zapowiada generalny na 
jazd na Lwów. tak. że w ostatniej 
chwili powstała możliwość uruchomie 
nią do Lwowa pociagów popularnych. 

Skład Lechi. został już ustalony i 
przedstawiać się będzie następniąco: 
Qtbert, Rudnicki Side!nikow. Górecki, 
Biłyj. Michniewicz, Baranowski, Szkwar 
kowski. W kołach zbliżonych do Lechii 
przebakuje się o wyniku 10:6, lub 12:4 
naturalnie dla Okęcia. Lechia liczy się 
w pierwszym rzędzie z możliwością 
zwycięstwa Olberta. nastepnie wierzy 
się moono w Szkwarkowskiego. wzgle- 
dn.e w Góreckiego. W „rezerwie“ po- 
zostaje jeszcze Biłyj. Ten ostatni ma 
zdaje się stosunkowo najmniej realnych 
możliwości osiągnięcia pełnego sukce- 


Okecie wyjeżdża na mecz o mistrzo- 
stwo Połski z Lechią we Lwowie w na- 
stępującym składzie: Tworek, Czortek 
Kozłowski, Bakowski, Seweryniak, Pi- 
sarski. Leoniak. Garstecki, 

Tym razem start Leoniaka w bar- 
wach drużyny stołecznei nie wvwoła 
żadnych kompikacyj, conieważ odbył 
on iwż kare nałożoną przez PZB. 


© 
Łódź, 121. 


IKP jedzie w sobotę o 10 wieczorem 
do Ostrowca Kieleckiego na półlinało- 
wy mecz o drużynowe mistrzosiwo 
Polski z KSZO; podano skład nastę- 
puiący: Pomielaty, Bartniak, Spoden- 
kiewicz, Woźniakiewicz. 
Rumpel, Pietrzak i Kubiak. Już sam 
fakt, że do Ostrowca jedzie 10-ciu za- 
wodników, wskazuje na to, że skład 


Durkowski. ! Anczykowsk; 1 


warszawianina. 


nie, jutro, w czwartk, Chmielewski je- 
dzie do Warszawy do dr. Levit:oux. | 
Chmielewski trenuje, wali w worek | 
prawą i łewą, kondycyjnie przygotowa ! 
ny jest najlepiej. Władze wojskowe, 
które roztoczyły opiekę nad mistrzem 
Polski uzależniają jego start od zde”|] 
cydowanej opinii dr. Levitoux. Ta da- 
leko posunięta ostrożność tłomaczona 
tem jest, że przy pracy na worku, 0» 
dezwal się lekki ból w lewej ręce, któ. 
rv szybko jednak mija. Chmielewski 
pali się do walki w niedzielę i obie- 
cał operować tyłko prawą. 

Wogóle jesteśmy dobrej myśli. wy- 
losowaliśmy najlepiej. Po zwycięstwie 
nad KSZO., mamy pierwsze dwa me- 
cze, przypuszczalnie z Wartą i Geda- 
nią, wzgl. HCP. u siebie | ostatni de" 
cydujący z Okęciem również u siebie. | 


Poznań, 12.1. 

Warta wybiera się na Ślask w naj- 
silniejszym składzie. W musze! wa!- 
liczyć ma Koziołek, który od miesięcy 
walczył w wadze koguciej. Kierownik 
Warty żywi jednak nadzieję, że Kozio- 
ltek bez szkody dla formy wagę zrob.. | 
(W koguciej walczyć ma „Wirsk. , któ- 
ry w tym s:zonie nie był jeszcze ani 


razu w ringu, W piórkowe) walczyć 


jhędzie Vogt, w lekkiej Kajnar, «w pól- 


średniej Sipiński, w Średniej Szuiczyń- 
ski, w półciężkiej Szymura i w ciężkiej 
uu Mrówka. 


| H. C. P. — GEDANIA. 


| Pierwsze tegoroczne spotkanie nre- 


Start ll-eji rundy mistrzostw bokserskich Polski 


DOSTOJNYCH NARCIARZY 

Í S. Julianna wraz ze 
niespodziewanie zawitali do 
ą tu sport narciarski, 


gości Krynica. Następczyni tronu Holandii ks. 
swym małżonkiem ks. Bernardem, 
Krynicy i z zapałem uprawiaj. 


nowali bardzo pilnie, toteż spotkanie 
uiedzielne zapowiada się ciekawie. 
HCP wystąpi w następującym skła- 
dzie: Liszke, olecki, Walsowiak, 
Szymczyk. Radomski, Kaźmierczak, Kli 
inecki i Adamczyk, 
Gedania zapowiedziała przyjazd swój 


będzie ujawniony dopiero w ostatniej dzyokregowe w Poznaniu o drużynowe 
chwili na wadze! Rozmawiamy na bokserskie mistrzostwa Po:ski, ozbędzie 
temat z kierownikiem drużyny łódz- się w niedzielę o godz. 19 w ha'j re- 
kiej in.ż Mieczysławem Wolczyńskim. prezentacyjnzj Międzynarodowych Ter- 
Pierwsze pytanie dotyczy, oczywiście gów Poznańskich. Przeciwnik gdańskiej 
osoby Chmielewskiego. „Gedanii*, poznański „H.C P.“, przy- 

= Jeszcze w tej chwili nie tracę na- gotował się do niedzielnego Spoikania 
dziei, że Chmielewski w niedzielę wy- bardzo starannie. Pod kierunk sm p.! 


| 

| 

w następującym składzie: Cynamon, l 

Sierecki, Zieliński, Hirsch, Jaworski, 

Gołembiowski, Hauske i Chistow ski, W | 

ringu sędziować będzie p. Zorzv.ki, na 
punkty p. Czemik z Łcdzi. (ss) 

Ósemka pięściarzy HCP (Poznań) 

gościć będzie w Warszawie w dniach 

6i7 iwego. Rozegra ona dwa mecze: 


stąpi. Dziś było robione prześwietle- Kotkowskiego wszy 


scy zawodnicy tre-iz CWS i z Czechowicami 


KOZŁOWSKI — 
BARSTEN 


po meczu zakończonym niespo- 


dziewanym 


orzeczeniem 


BROMSETH — 
PISARSKI 


walkę zakończoną zwy- 
cięstwem warszawianina. 


Se- stoczyli 


: 


$. ; 


Ka 5 
an a fakt > 
| JOHANNA KNAPEK 
kandydatka Ameryki na następ- 
czynię Eleonory Holm w ply- 


waniu na wznak. Powyżej mo- 
ment jej startu. 


z» 


|| 


3 PRZEGLĄD SPORTOWY Czwartek, 14 stycznia 1937 e. 


z Wiedeńczycy, dla których mecz ten 
aloje4l|ziae|s5jo|j<4|7 8 miał decydujące znaczenie. z miejsca 
ajo |m|a|Bola-|o |< z z podnieśli protest, domagając się rie u- 
IS|-|=-|=2|4|8 8B|Z g | |znania bramki, gdyż padia ona w czasie 
|2 F iż S = dzwonka, Mieli naturalnie pretensje do 
jo = | 8 e sędziego. ż: ten zwiekał z sygnałem, 
l H podczas gdy w pierwszej tercji aal go 
| 5 natychmiast. 
AM: | : Formainie sprawa byla jasna. Sygna- 
SBdertalte | | 2f s:01 2. ; ; a tem do przerwania gry nie jest dzwo- 
om ma. | 0i >: RO «sj nek zegarowy, lecz gwizd:k sędziego, 
to też bramka padła w czasie "ormal- 


Czarni nym! Utamkowe opóźnienie gwizdu tłu- 
| maczyli sędziowie tym, że nie uslyszeli 


[0:5]41| PQ |3311 


| natychmiast hasta z wisży zegarowej. 
Ore A a = E | zdyż gra toczyła się właśnie p» prze- 
: |ciwsiej stronie boiska. 

| Nie mam najmniejszego powodu wąt. 
jpić w obiektywność arbitrów, czy też 
—|—|-—|—| |imputować im zł:j woli, jednak pozo- 
i staje faktem, że błąd natury organiza- 
| cyjnej umożliwił stworzenie pozorów 
|iakiejś krzywdy. Stąd już tylko krok 
do dalszych nieporozumień, 

W trzeciej tercji gra byra podnieco- 
na. W pewnym momzncie jede? z o- 
jbrońców Wiednia doznał przejściowe] 
zresztą kontuzji, wkrótce potem uapast- 
stnik Wasservsyel upadł į najechany zo 


2:1 M |14|10|22|10 s|3|1 
En) a lok] BROKCZ ŁAM 2 BIE 
3|1 


Wiener E.V. 


iniem przez Wiedeńczyków spotkania ze 
Sidertalie na dwie minuty przed koń- 
m;cm! Zemściłv się w danym wypadku 
I | niedeciagatęcia organizacyine. 

na sf] Uspobserwatorów „z bocznej tzytuny” 
i i wieczorowa bs:a dewfho już powstały refleksje dia. zego 
znaczna. gdyż dego Ca a oczeżiw imo [ixine gry. czy ich fazy. kończą Się za)stał łyżwą tak, że stał Się n.ezdolay 
7 1 |pi.rwszym dźwiękiem zega:cwego |do dalszej gry- 
dzwonka, drugie zaś dopiero pv zupel-; Podnieceni wiedeńczycy zebrali więc 
bym jsgo uciszeniu. Należało poważnie | ną lodzie całą drużynę, wznieśli ©- 
śe z tya liczyć, że taka podwó;na in- | krzyk na cześć Szwedów i ustąpili z 
jterpreiacja przy pierwszej okazii spo- | lodu przed dokończeniem meczu. 


uych goś 
i 
1 


|*"dul- nieporozuenienie. | tak s'ę też| Postanowienie swe tłómaczyłi póź- 
statni l b | niej tym. że w podobnych warunkach 
Pierwsza tercja meczu Szwedów Z|inie chcieli narażać graczy swych na 


, | Wiedeńczykami 


y upiynęla  spokoinie. | kontuzje, tym bardziej, że czekają ich 


tedwie rozległ się dźwięk zegora, a|w kraju mistrzostwa. Poza tym krok 
sędzia, ni'mal równocześnie dał sy-|z wyraźnym gestem kurtuazyjnym w 
gna: zwiastujący zakończenie pi:rwszej | stosunku do Szwedów (okrzyk na 
części, Pech chciał. że przy końcu dru- | cześć zwycięzców) miał być do pew- 
gich psimastu minut Szwedzi byli w |nego stopnia demonstracją przeciw 
'ztaku. Rczległ się sygnał zegarowy i) niedociągnięciom, jakie dały się wed- 
w ciągu ułamków sekundy padia bram- | tug opinii Austriaków — w czasie całe- 
xa. dalaca Szwedom nrowadzeri?:, a|go turnieju we znaki. 

zpośrednio później dał zuać o sobie | Nie ulega wątpliwości, że zejście z 
sędzia. boiska ma zawsze cechy niesportowe, 


sddertalie 
0 cam Tow, -Hokejowy -Wyaix 
<cyduje © ostatecznej k'asyrikac 
cęstwó daloby Sawedar 
nę piętwszzństwo. c 
im rówmość punktów z 
E. Vaa wobec tego, pr 
suni 

wypadku oñ! 
Przezrana odsumęłaby 
czwarte mi:)sge i by 


ze 2dr m E 


tanie pom 


Hate rakietlkó, maałe piłeczki...» 


Łódż, dn. 13 stycznia 1937 r. 
15.cię drużyn i ponad 60 zawodników i za 


50: mwodniczec do konkurencyj indywidualnych, 
Prze x ! ur | stajo w nadchodzącą sobotę w Tarnov:ie do 
. n i I dwudniowcgzo tum:ciju © nustrzustwo Po'sk 
s wę z w tenisie suiowym. Mistrzostwa tarnowskie 
| ręgapaóstymi m Botet, GES Mysl 
i TABELA DOTYCHCZASOWYCH MISTRZÓW | 
1, Łódź — Makabi (Lódż) i 
2) Lwów — Hasmoncu (lwów) 
3) Kraków — Samson (Tarnów) 
4) Poznań — Hasmonea (Warsz.) 


ikawo można 5) Warszawa — Samson (Tarnów) 
Kame „W zględów konk JB to W Tarnowie stanie na starcie cała zrzeszo- 
= - e : stró na ping-pongowa Polska! Zabraknie tylko re- 
zk b AE des e ` | prezentantów okręgu Zagłębia Dąbrowskiego, 
ziupeinie obojętny byl tak. czy ion jA to okręg prowadzony jest przez i 
} eiu. aW iwo nad Szwc-ļ misarza, jak na razie bez efektu. Po raz pie” 
o łe naprawie. gdyiy tie | wszy startować będą 1 kobiety. Wprawdzie 
w stmosicrze ŁICEODPA- | Warszawa I Śląsk nie wywiązały się jeszcze 


w Í z zobowiązań finansowych wobec PZTS, przy 


U lg * życiu prywaisym b. | puszezalnie jednak do chwili losowania kwe- 
za W” d Ca Dan PR 
mirt, dOAsXKORZIE UOZONYM Tz Wie” | „ję te nregulnią I nic nie sfanie na prz2- 
+ g4 dzia T adn» OTOH AU A z 3 
kge, «a lodz i nm ok pil | szkodzie udziałowi ich mistrzowskich drużyn TO BARDZO 
u4 i nrzypomi:ńn Chwi- 


| w turnieju. 


Kraków reprezentowany będzie przez 0- ale my chyba cos 

niestety <dość zwysłe. Jeden brońcę tytułu mistrzowskiego: Samson TA Nie bez szans w tej chwili jest Warszawa, 

nówany wybryk worowacza ia | Tarnów 4 tarnowianie będą mieli w mistczo- | którą reprezentować będą: wicemistrz Polski 

+ na arenę podritcona atrm0- | stwach przewagę własnego stołu í publiczno- į Hasmonea i PZL, ale szans Hasmonel lepszej | 
Ina już 9 da | 


poatiestorniko, pory wczego 


zka. Zjawisaw podabt: SR W 


uchn 


siere, 1 wówczas mie trui $el, nie mniej jednak krakowianie są w tej| jako calość od awego lokalnego rywala, n.e 


sze incvdenty. Całe szcześcię. ŻE SĘ- | chwill w bardzo dobrej formie i gotowi do! oceniamy wyżej od szans Hagiboru krakow- 
ćzia mał tym razem dosja'ocZN/E | największych niespodzianek. Samson przez | skiego, tym bardziej, że forma Finkelstelnx 
twardą rękę | wykiuczeniami la: oliwę Gatxa | Kleina ma zasadniczo bardziej wy-| nie jest w tej chwlil najlepsza. 

na Yzbitcz w GAMBRIANIONY. z l równaną drużyną, niż Hagibor, którego szłón | Mistrzowska drużyna Śląska — Ognisko 

s: a IRE STi. _ darowym graczem jest Blonder. (Rybnik), jak I wiecmistrzowska — Makabi 

PRA SE k « (Chorzów) reprezentują dobrą klasę. Zimon 

|= mmp | i śpiewok z Ogniska, oraz Pukiet I Nowac- 

rz: . z = a ski z Makabi mogą wywimdować swe druży: / 

Ckręsi piłkarskie Kiso > 

Atak na mistrzostwo może się ndać jesz- 

przed walinymi zebraniami p a O BC 

AZP S A E s J Fs R. LO.Z.PN. (k) Gwiazdę—Stern. Loewenherz, nasz reprezen- 

Sn ae p= A R i AA Sat | spy” YU tant na mistrzostwach Świata w pał 

skich. W tym to 6nlu bowiem obrudowace bę jest znowu pierwszą rakletą I znajduje się w 
dzie Walne Zcbrzme Okrogu, e — jak ce | W Bielsku odbyło s. walne zebranic pud- 
Poczte — rózsirzygnac O ie mwy pikar Jobzecu pilkarskicgo. „4e sprawozdan.a uste- 
stwa krakowskiego na najbłęższy CKreb |pując,ch wladz wynika, że w roku sprawo- 


Na pierwszy plan wysbwa siç sprawa utwo |2dswczym zgłrszonych było w podokręgu 


rzenia Ligi Okręgowej. Wniosek ten zgioszo- (2095 graczy, z kiórych zdyskwalif.kowano 
my icst przez ówa kluby. 161, głownie z powodu brutatncj gry. Mi- 
Z |ideej strony proponuje się utworzenie ;sirzem kiasy A podokręgu został K.S. Ko- 


Ligi Orrēgowci ziożonej z 10 kiubów bez zw. B-ligi — 
rezerw sgowych. lstniejąca obok ligi, kiz- 


sa A ma liczyć 20 klubów. 


palnia Brzeszcze, mistrzem t. 
| Leszczynszi K.S. 


> W sobotę i niedzielę obraduje Liga. | 
Do nowzgo zarządu woszil pp.: prof. Kar- 


Nie jest to zwykłe „walne zebrunie*, 


m oi A R 


ite Liga Ci owa ma być utworzon: nas — prezes, nadkom. Włosow l dr Mana- |. b 
SME: «ore eE, nc 10 Se PODŁ: wiec-prezesi, Sikora — przewoda. | Zgromadzenie 10-ciu czołowych klubów | 
w tabel rostrzawskiej, u tyle do kłasw A |W- G. i Da io ck kanian Mari |pilkarskich posiadać będzie tym razem 
riaja wejść 3 rezerwy k!ubów ugowych, dwa Skuwbni ètz — schremirz. ACR ` A K| 
kw:by obcesti klasy A, które po ukończeniu | dostojeństwo sądu, powagę trybuna 


tu. 

Na porządku dziennym znajduje się 
afera Dębu, ale ważyć się będą nie tyl- 
ko losy śląskiego klubu. Precd kratka- 
mi opinii publicznej stanie. śmictanka 
futbolu, decydować się będą losy in- 
stytucji ligowej... 

Tak już jest bowiem, że z terminem 
Ligi lączy się u nas nie tylko poięcie 
najwyższego kunsztu gry, ale równo- 


misirzoskw zajmą dwa ostatnie mitjsca, mi- 
st”zowie czterech grup ob?cnaj klasy B orar 
w ccmstrz grupy krozowskicj w klasie B. 
Odrębuie, utworzona bęunie z 24 kluSów 
„ której pcdzłału na grupy dok"na 
, a wreszcie znajdzie sę | 
re dia kiasy C, którą ttwcerzy się z 


: W niedzielę 27 b.r1. odbędą się w Często- 
chowie doroczne cbrady Kiel. O.Z.F.N.-u. 
| Poza kilkoma mało znaczącymi wnioskami 
iwrijnął wniosck K.S. Stradom o znieszenic 
lkKErutc,i oraz „trzdycyjny'* wniosek Zagiębia 

rzeniesłonie siedziby ckręgu do Scsnowca. 
¿n rox roczrie upada nie uzyskując 
anej większości 2/3 głosów. 


| wymie 
| Na doroczne Walne Zebranie Warsz. O. Z. 
lP, K., które odbędzie się w najbliższą nic- 


wymiana między grupami odbywałaby się 
w i sposób, że coroczme sptdniec 1 klub z 
Ligi do klasy A { z kasy A do klasy B, na- | 
tomiast z klasy B do klasy C spaetyją i awan 
sułą po dwa kluby. 


wyjeżdżają z Rrylomia w charakterze 
inż. Rozenberg i 


dzicię 
dowzatów k'ubowych pp.: 
| Kazimierz Bukowski, kierownik delegatury 


Daj wysuwane jest żądanie wprowndze KOMEET a 6 „RER poż 8: A z 
r p e R aaea apron onr Radoma ite] WSS WEO ZIPIN, cześnie — największych brudów, nai- | C niecie korupcjonistów ze swego gro- 
ApC R wa £ Nowe wladze LZOPN-u przedstawiają sie | bujniejszej “korupcji rekordowego rednich 
stwzca Ligi F} Kiuby stają nn | as pujęco: prezes — nacz. Konopka, wice- ji sch. Stal | na i dożywotnie kary dla bezpośrednich | szorzędny 
słusznym stanowisku. że odmienność termi- | prorosi M: Kalenbach (U.T.), "—p. wypaczenia zasad sportowye E Stale i sprawców, To dowodzi tratnej oceny 
eor lewa mają maani annas | Narsowick (TUR), MI mest, Ślem, (Hs. |przez wszystkich pomawiana jest „Liga Aiti 
£ ERO: ROPĘ) „Moga Sponoa?" | uxh), IV —gp. Lange (ŁKS), sekretarz — p. , wko sportow. $ . 
8 t_grzczami lis wy tak na, p szątku, c na Ika ierczkk! (TUR), Alei PR = TA o Paca i ahata E E O o Liga jest dzisiaj w położeniu, w któ- 
eE NOUS w ciiweis C AGE za dO | ermarek (Widzew), skarbnik — p. Wasiak polsk emu: O zaki tani ‘WO, rym nie wolno jej już nic stracié na 
zachwagia sz3i:ćr:o dać SÓL (Widzew), ken. zw. Otto (ŁKS), członkowie | nieczyste sumienia i nieczyste ręce. opinii, niczego uronić ze swej reputacji. 
9 [7 eita Cygiegy(Hżk.). Kaufmanga). Zarzuty są golosiowne, Nie ma żad- ji chod Miozk olah 
Dorncznu sejmik piituzy lwowskich abra- | Wydzieł gier i drscypiny: pp.: Hans ch dowodów, nie istnieje nic „rzar- Nie chodzi tu ani o Mrozka, ani o Da}, 
dowzć bę tegodeąca niedicię. Wal- y (PYCI, Lorer (Burza) Heppe (ŁTSQ, Cy- | NYC , s tani o 300 złotych. Głosowanie dotyczyć 


no na blatem", ale powietrze nasycone 


re Zoro%mg? L.D. N. hędze wyfatka- | rański (ŁKS). Sztrem ((WKS), Skibiñsši (Wwi- d 
zę i EM dewa „AARO W Jaczmie | jost niezdrowym  zapaszkiem, który 
4] ç. Aefa F Cir H . 


į pozwala szarym ludziom odzywać się 

o Lidze tak, jak zawahaliby się mówić 
o noforycznym przestępcy. 

| Sprawa jest poważna i przykra. Ta- 


nie anadiazły Wybór p. Langego na wiceprezesa byl 
aia I nie wpiynety do schro- | zmnaym tuszem ma głowy nlepoprawnych pro- 


| weusrów dawnego OKS-u. 
ta DOROCZNE WALNE ZGROMADZENIE 


WOZPN odbędzie się w niedzielę, dn. 17 bus 


zaeynywany jest nato 


m u. d6tyczicwhi grzywm "R 

| tar | SZ7ALĄP IZ PR. ra gracz o £ódz. 9 rann w hai stadionu W.P. w st |kie wypadki jak „afera Debu” konser- 
itev. spa h I wują i wzmagają smutne nastro,ć. Gro- | 

ze e +, adzałą cie we Leost Pitkarze wileńscy sa w przededniu wAiio- mał . P 

pa a = " bówe a MNG | -n zabrania. kóre Odbędzie się 17 b. m. Nic imo. kibiców Dębu -(ned kierunkiem 

ra wy 1 uas sklad rersarotay | utega najar rej wątofwośzi, że A członka zarządu klubu) przyrzeka ob- 

PLYSRACY rap je œ konferaucje cd- | nio ponownie wysrany przzesemt mir. L. Jaxa. | "; nieni. 7 z 

Le się bor ut Iefezatów prowincji, który zamiorza icdnak zrzee silę prezesury | emu oramkarzowi pieniądze. 310 zlo 


która, jak siuchy chedzą, bedzie w niedzicię ' i usunąć się od pracy sportowej. tyck wynosi cena przegranego MECZL, 


to też czyn W. E. V. nie może uzyskać 
aprobaty! Szkoda tyłko, że uła.wio- 
no im stworzenie pozorów, jakoby w 
rzeczywistości zostali w ten czy inny 
sposób poszkodowani. 
CZARNI — S6DERTÓLJE 2:i 
(1:0, 0:1, 1:0). 

Nie wielu widzów zebrało się w po- 
niedziałek rano na stadionie. Jedni 
poszli na narty, drudzy liczyli się „i 
tak ze zwycięstwem gości“, Mecz 
rozpoczął się zresztą z godzinnym 0- 
późnieniem i przyniósł z miejsca ataki 
| Czarnych, uwieńczone już w 4-ej minu- 


A cie bramką zdobytą przez Stupnickie- 


. go, po zmyleniu obrony. Czarni mo- 
| mentalnie ubezpieczają tyły. strzelają 
z daleka i zdecydowani są bronić cy- 
frowej przewagi. Ataki Szwedów bar- 
dziej anemiczne, niż zwykle, likwido- 
wane są w porę. 

Druga tercja przynosi energiczną 0- 
jfenzywę Szwedów i w 9-ej minucie u- 
daje im się też wyrównać przy czym 
Lemiszko zmuszony jest opuścić boi- 
sko z powodu Kontuzjł obojczyka. 
Miejsce jego zaimuje Jałowy 1. 

W ostatniej części gra się jeszcze 
barszięj zaostrza į raz po raz wędrują 
zawodnicy za bandę. Daleki strzał, 
puszczony dość niefortunnie przez 
Karissona, przynosi Czarnym prowa- 
dzenie i zwycięstwo. 
| Gra była żywa, Szwedzi gorsi, niż w 
l pierwszych spotkaniach, Czarni nato- 
miast lepsi, niż w meczuz WEV, Wal- 
la była ostra na szczęście sędzia p. 
Sachs trzymał ją mocno w ręku. 

SöDERTÖLJE — W. E. V. 5:0 
w.o 


Wynik brzmiał w rzeczywistości 2:1 
(0:1, 2:0, 0:0), jednak wobec opuszcze- 
nia przez wiedeńczyków boiska na 2 
minety przed końcem, Szwedom nale- 
ży się valkovwer. 

Pierwsza faza niczym nie zwiasto- 
wała przykrego epilogu. Wiedeńczy= 
cy. widocznie doskonałe dysponowani, 
zdobyli sobie z miejsca uznanie swą 
ładną grą, w której wybijał się Stanek, 


MIŁA GRA, 
robimy nie tak... 


dobrej formie. 

Duży postęp notujemy u drużyn poznań- 
skich i pomorskiej. Poznań reprezentują dra- 
żyny: KPW i Zuchowaci, zaś Pomorze — 
KSM Toruń = Mokre. 

Z Łodzi jedzie tylko jedna drużyna: Maka- 
bł, plerwszy mistrz Polski, która nie posia- 
da wyrównanej ósemki. Dwie drużyny z okrę 
gu częstochowskiego: Hakoah (Częstochowa) | 
i Hapoeł (Radomsko) wylądują gdzieś u koń 
ca tabeli, choć w porównaniu z f. 1934, kle 
dy po raz pierwszy pokazaly sle na ogólno- 
potskim stole w Krakowie — postęp jest o- 
czywisty. Niewiadomą w turnieju mistrzow- 
skim jest mistrzowska drużyna okręgu stan:- 
sławowskiego — Makabi. 

Reasumując, walka o tytuł mistrzowski po- ` 
wlnns rozegrać się między Samsonem, = 


Liga wyda wyrok.. 


koszty zdrady barw i wartość laurów 
sportowych. Dab wygral... 

Czyż widzieliście klasyczniejszy spo- 
sób ośmieszenia wniosiych zasad rywa- 
lizacji sportowej? Czy istnieje bardziej 
wstrętny przykład demoralizacii? Bo» 
gaty słownik sportowy stoi bezradny 
wobec tych przestępstw. Terminów trze 
ba szukać w kodeksie karnym. werto- 
wać definicje łapówki i przekivstwa, 
wołać o pomoc prokuratora! 

Takie alery nie idą na zdrowie spor- 
towi, ale w sposób szczególnie dotkliwy 
zagrażają reputacji Ligi, Zrozumiał to 
zarząd tej organizacji, uchwałając u- 


będzie zagadnienia moralnego... 

Obrady niedzielne muszą wykazać (i 
miejmy nadzieję — wykażą), że śmie- 
tanka piłkarska Polski jest na punkcie 
tępienia nadużyć zgodna z szarym pleb- 
sem, że poczucie moralne jest zdrowe i 
instynktowne nie tylko u „człowieka 
ulicy“, ale również n wodzów, którym 
sport powierzamy. 

Tel walki przegrać nie wolno, Wyjść 
z niej trzeba z podniesionym czvieml. 


Nr. 4 


dzianka goni niespodzianke 


ostatnich dniach turnieju krynickiego 


Zbliża się 15-ta 
W tym 
są pod 


Neumeier i Wasservogel. Szwedzi ru- wadzają ładne akcje. 
szali się dziwnie ospale, nie atakowa- minuta, rozlega się dzwonek. 
li ze zwykłą werwą, ani też nie szli za właśnie momencie Szwedzi 
krążkiem; z obu stron oddawano wie- | bramką Wiednia pada strzał i Haggern 
le strzałów, przy czym WEV miał prze | uzyskuje prowadzenie. | 
wagę pod względem ich celności. Pier: | W ostatniej części WEV atakuje i 
wsza bramka padła już w trzeciej min.,to ładnie, usadawiając się chwilami ca- 
z dalekiego strzału Stanka, przy czym łą piątką na przedpolu przeciwnika. 
nie przyniosła ona zaszczytu bramka- | Forda koniuzjowany przy zderzeniu 
rzowi szwedzkiemu. |za chwilę wraca na posterimek. Mi- 
Druga tercja zaczyna się podobm'e:' nuty mijają, a ataki nie przynoszą e- 
Nagły zryw Szwedów przynosi w mio-|fektu. W 13-e] min. następuje wspom- 
mencie dość nieoczekiwanym bramkę niany na wstępie incydent i zakończe” 
wyrównującą, która jest dziełem, wy- ilie zawodów. 
bitnie słabego dotychczas kierownika. Mecze prowadzili 
drugiego napadu, Fr. Janssona. Teim-| Nowikow. 
po się wzinaga, obie strony pTZepro- 


Sódertalje-K.T.H. 2:1 


KRYNICA, 13.1, — Te!. wł. — Tur-jkie drużyny i niemal wszyscy gracz'j 


pp Stogowski 5 
NS. 


dobiegł końca po siedmiu dniach walk, 
prowadzonych ze zmiennym szczę- 
ściem. Padły wczoraj na stadicnie lo- 
dowym ostatnie bramki, Po raz pierw- 
szy tytuł mistrza zdroju podkarpackie- 
go przypadł drużynie szwedzki?) któ- 
"a zjechała tu aż z dalekiego SUderta- 
lie. Aczkolwiek ostateczny wyr. k nie 
„zaspokaja zrozumiałych ambicyj lokal- 
nych. to jednak ma on też swoje dobre 
strony: wiąże sympatycznych i warto- 
ściowych sportowców skandynawskich 
silniej niż dotąd z polskim hokeiem !o- 
dowym i nakłada na nich morainy obo- 


co było bezprzicznie wynikiem braku. 
dostatcznego treningu, 
Sódertalje — KTIl 2:1 (0:1, 0:0, 2:0). : 
Ostatni mecz miał przebieg diematy= 
czny. W chwili, gdy zdawało się, ża 
drużyna krynicka ma wszelkie szanse 
zwycięstwa, nastąpił nagły zwrot. „Dzie 
dziczne“ nieopanowanie i brak dostae 
tecznego spokoju w ocenie sytuacji — 
spowodowały katastrofę, której można 
było uniknąć, Było to tym przyśrzeje 
sze, że KTH zasłużyło w pełni, ;-Śli nie 
na zwycięstwo. to przynałnmiej na re- 
mis. Zarówno pod wzg'ędem gry w po- 
wiązek bronienia w przyszłości barw Ilu. jak i ilości sytuacyj podbramsowych 
zdobytego trofewn, i wreszcie celnych strzałów, KTH miało 
Na drugim miejscu ex equo znaleźli |przewagę, Uzyskawszy już w cćrugie: 
się Czarni i Wiener Fislaui Verein, ma- | minucie gry, przez Kulika — z wypra 
jąc równą liczbę punktów (7) i równy |cowania Piechoty — bramkę, zamia:| 
stosunek bramek (7:7 i 10:10). Dopiero forsować metodę ochronną, jak to czy 
czwarta pozycja przypadła miejscowe- | niono z powodzeniem w Środkowej te, 


pe Wajnstok : Rechtichen. 


mu KTH. W ogonku znalazła sig War- 
szawianka I Bragadiru. 


Na dokładniejszą analizę turnisju i je- |Szą agresywność, Ułatwiono przez 
go aktorów będzie jeszcze okazja, dziś | zadaniu przeciwnikom, którzy, zamiz! 
na!eżałoby tylko stwierdzić, że wszyst- |nadal bić bezskutecznym taranem w bi 


6-te mistrzostwa Polski w Tarnowie 


| bl krakowską I chorzowską, Haamoneg war- | Bramkę wprawdzie obroniono, wpr 


szawską | Ogniskiem rybnickkn. 
ZGŁOSZENIA INDYWIDUALNE 

Kraków: Blonder, Gutek, Kiela, %: 1 jl 
oraz dwaj zawodnicy, którzy wy. = go- 
stang po etlminacji. 

wazrmzawa: Fnelatdin, Rojzen, Jeziereki, 
Tt 

sląsk: Werba (0Mi/--Katow.). Zimon, śp. 
wok (Ognisko—Rybnii:.. Pukict, Wiener, Nu- 
warski (MRkabi—Chorzów). 

Lwów: Loewenherz, Galat, Sternharz, Cu- 
kierman (Hassnoneca). Feder I Rajzier (Zenit) 
Łódź: Zajdeman, Kantor (Makabi;, Wit- 
sche (Zjednoczone). 

Częstochowa: Brajtbard, (Hapoel), Herezli- 


Pomorze: Soil i Porsz i Karszewski 
(KSM). 

Nazwisk poznańskich ł  stanistławowskich 
nie znamy, do środy nie wpłynęły jeszcze do 
związku. 

Waka o tytuł mistrzowski powinna się ro 
zegrać między Qutkiem, Finkelstelnem, Pukie 
tem, Werbą, Matuito, Blonderem I Loewenhe 
rzem. Między tą siódemką nalcży szukać 
trzech reprezentantów Polski na mistrzostwa 
świata. 


| a (Hakoah, Rosencjwajg (Admira). 


PANIE NA STARCIE 

Po raz plerwszy rozegrane zostaną rów- 
nież mistrzostwa pań. Wszystkich zgłoszeń 
jeszcze nie ma. śląsk zgłosił czwórkę: Cicho- 
nównę, Brequlankę 1 Ginterównę (RIOK— 
świętochtowiceji Mikołajcównę (Ognisko — 
R;bnik), twowscy CzarH — Czyżewską tar- 
nowska Jutrzenka — Kanerównę i Haberównę. 

PZTS liczy się-z tym, że wyśle jedną za- 
wodniczkę do Badenu na mistrzowstwa świata 

Delegatem PZTS na mietrzostwa Polski jest 
mec. Jakobson — wiceprezes związku. Poza 
tym w Tarnowie obecni będą: klerownik eks- 
pedycji na mistrzostwa świata, dr Homung 
I kapitan związkowy PZTS-u p. Apsel, który 
w niedzielę wieczór po skończonych zawo- 
dach zestawi 2 teamy trzyosobowe, które pod 
dane będą treningowi, do chwili wyjazdu do 
Badena. 

MISTRZOSTWO ANGLII 

Ehrlich zosta? rozstawiony w mistrzostwach 
Anglii, które rozpoczynają się w sobotę 
13-ego lutego w Wembley Pool and" Sports 
Arena w Londynie. Mistrzostwa otrzymają 
wspaniałą obsadę: Węgrzy: Barna, Szabados, 
Bellak, mistrz świata Kolar (Czech.), Lieb- 
ster (Austria) team amerykański: Soll Schiff, 
Blattaer, Me. Clure i Berenbom, team japoń- 
| I chiński. 

Obok Ehrlicha rozstawieni zostaną Barna, 
Kolar i prawdopodobnie Soll Schiff. 
© 


W finałowych rozgrywkach o mistrzostwo 
okręgu krakowskiego w tenisie stołowym pa- 
jdty następujące wyniki: Samson — Hagibor 

ę M.S. -- Makabi 4:1, niespodziewane 
zwyc!ęsę" outsidera, zresztą zupełnie zasłu- 
żone. Up: punkt dla Makkabi zdobył pierw 

emper Samson—Makabi 3:2. De- 
cydujący punkt zdobył Schiitzer po bardzo 
| ladnej rzec bijąc Rońnanna. Hagibor — 2. 
M. $. 5:0. Zdecydowane zwycięstwo Hagibo 


| ru. który meczem tym zapewnił sobie tytuł 
| mistrza okręgu. Na drugim miejscu znalazi 
jsie Samson, dzięki lepszemu stosunkowi sc- 
%ów od Makkabi. 

W finałowych eliminacjach o tytuł okregu 
mistrzem zostal Blonder z krakowskiego Ha- 
giboru przed mistrzem Polski Schifiem M. 
Kleinem i Schlffem D. (wszyscy z Samsonu, 
Tarnów). Pierwsze spotkanie Schiff M.—Blon 
der wygrywa mistrz Polski w dwu setach. 
W decydującym jednak spotkaniu o tytuł mi- 
strza okręgu Blonder rewanżuje sie Schiffowi 
w 3 setach. 

Po wygrzniu tego obfltującego w bardzo 
tragiczne momenty spotkania. Blonder byl 
bliski omdlenia. Elim'nacjami kierował kapi- 
tan związkowy z Krakowa p. Żak. Sędziował 
ponrawnie p. Głankow. 3 
| MAŁUJŁO (PZŁ) zdobvt tytuł mistrza Wa! 
|szawy w pinzpongu. Dalsze miejsca zdobyli 
| Finkelstein, Rojzen (Hasmoonea) i Jezierski 
(PZL). 


E hok:jowy o mistrzostwo Krynicy | polscy ulegali siaym wahaniom tormy, 


bezpieczeństwo przez obalenie własn. 


: tantów, 


cji, zdecydowano się w ostatniej faz. 
gry i to nawet po zmianie pól, na wię 


tonowe linie obrony, znaleźli nagle lu 
i mogli przez nią zapuścić swe zabć 
cze żądło. 

Stalo się to na 5 minut przed ku 
cem, kiedy niebezpieczny Hadren zdoł: 
uwoinić się od czujnych opiekunów 
rwa! niepowstrzymanie do zupeinie o 
słoniętej bramki. ; 

Nie widzac innego ratunku ..Kateh 
ci“ rzucili pod nogi Szweda dwa kij, 


wadziło to natomiast represie sedzieg i 
który wvk'uczył Burde £ińcomónaj 
zresztą o ukaraniu druwiezo Wingwi 
cy. Znalazł sie jednak szybko nowv 
mator odpoczynku za bandami. W ve, 
uym momencie doszedł Prorok do wn 
sku, żę najleniej będzie zażegnać av 


ramki, a uczynił to tak gruntow' 
Że sedziemu nie zostało nic innego. jak 
i itxo wyprosić z grv. 

W sytuacji: pięciu Szwedów — ra 
trzech Polaków. tviko cud uratować 
mógł K. T. H. przed utrata bramki. 

Już w 50-ej minucie Toerberg ustae 
IH wynik 1:1. a w 2 minuty późnieł 
nawet czterech Polaków nie starczyło, 
by powstrzymać rozbudzony temperaey 
ment przeciwników į celowa akcj 
Malberza  przypieczęiowała  zwyciee: 
stwo. Wytraciło to KTH tak dalece z" 
równowagi. że do końca zrało już w 
czwórkę. ponieważ żaden ż graczy nie 
chciał (1) wyjść wieceli na boisko. 

Tego rodzaju postępowanie nie da 
się niczem wsprawiediiwić, į lest tymnó 
bardziej karygodne, że w hokeju na- 
wet w ostatniei chwili wynik ulec mc 
że gruntownej zmianie. 

KTH wykazało w meczu tvm., że rz”; 


czywiście jest jedną z czołowych e 


żyn polskich. że dysponuie szeregíer 
dobrych graczy. że ma zaciętość, am 

bicje | umle walczyć, Na wvróżnieni % 
zasłużył Piechota. który doskonale w 
jeżdżał, Burda — dobry — był piecze 
łowicie pilnowany. Niebezpieczny 
cezzekutorem okazał się ponownie Ku 
lik. Dobrze spisywał się również bram: 
karz. Dvinon. 

Szwedzi grali mniei skutecznie 1 
mniejsza werwą, niż w pierwszym, cz, 
drugim swym występie, Sedziował dot 
rze i zdecydowanie p. Stogowski. Wi 
dzów bardzo wielu. $ . S. 


Wskutek „zgniłej zimy“ sporty zimowe w 
Poznaniu pogrążone były w giebokim śnie. 
Pierwszy w sezonie turniej w hokeju na 10- 
dzie przygotowuje na sobotę i niedzielę 
Warta. Ma to być pierwsza impreza „„zicio- 
nych“ w roku jubileuszu 25-lecia. Obok 
Warty i poznańskiego AZS, zspewniony jest 
przyjazd Warszawianki. Spodziewano się rów 
nież Dębu, lecz Ślązncy odnówik. gdyż za- 
wodnicy Ich wyznaczeni zostali przez okręg 
do reprezentacji śląska na zawody ze Szwce- 
dami w dninch 16 i 17 bm. Obecnie Warta 
pertraktuje z Cracovią, lecz zdaje ale, że: 
iurniej ograniczony zostanie do trójmeczu:4 
Warszawianka — AZS — Warta. . 


Nareszcie kro naprzód w motoryzacji 


W nasze] polityce motoryzacyjne! 

dotychczas motocykle byłv traktowane 
po macoszemu. a przecież są one jakby 
awangarda automobilizmu, oddając 
jednocześnie olbrzymie usługi w dzie- 
dzinie turystyki. komunikacji etc. 
To też należy obecnie przyk'asnać 
Gmiałej inicjatywie MOMU TECH- 
NICZNO - HANDLOWEGO LEON LE- 
SZCZYŃSKI. WARSZAWA, TREBAC- 
KA 10, która to firma wvstapiła w roku 
bieżacym' z rewelacyjnym crogramem. 
Skuniła $ bowiem Generalne Przed- 
stawicie!stwa na Polske I W. M. Gdańsk 
najpoważiiejszych fabryk angielskich 
motocykN. ju 


BI Ś. 
ARIEL 

MÀ TCHLESS 
RAL OCETTE 


ALEIGH 
etc.. których ceny zostały skalkulowae 
ne b. nisko tak że np. 500 com. do'no- 
W, B. S. A. kosztuje  tyTko 
Zł 2170. / 

Poza tyłm firma LEON LESZCZYŃ- 
SKI wprowadza obecnie w Życie nowy 
system ratsutw. który umożliwi nabycie 
motocykla Ayerokim rzeszom reflek 


Nr. 4 


Wszystko w tym uiubie jest oryginalne, nic- 
banalne. I to, że grupuje samą płeć piękną, 
i to, że zmonopolizował u siebie wczeikie 
regatowe sukcesy, i to wreszcie, że istnieje 
już pełne ćwierćwiecze. 

Bo Warszawski Klub Wioślarek właśnie 
w 1937-ym roku obchodzi jubileusz 25-letnic- 
go istnienia. Długi ten 
cono konkretnie na rozbudowę placówki, krec- 
wiącej kulturę fizyczną WaAród niewiast. 


czasokres poświę- 


Była to droga znojna | uciążłiwa. Na kał- 
dym kroku trzeba było waiczyć z uprzedze- 
niem, obskurantyzmem I Trzeba 
bylo myśleć o podtrzymaniu ducha narodo- 
wego | o... codziennym groszu na utrzyma- 


niechęcią. 


Bie przystani. Í 

żywym dorobkiem tych lat pracy jest drs 
ponad pół tysiąca członkiń. piękny lokal na' 
Krak. Przedmieściu oraz wygodna przystań 
własna nad Wisłą. Domek estetycznie urzą- 
dzony. basen pływacki i treningowy dla wio- 
úlarek, hangary na łodzie, duży inwentarz — 
to w dzisiejszych warunkach rzeczy bardzo 


cenne! | 
Z okazji rhilżającego się jubileuszu akta. | 
damy wizytę WKW, w jego zmowej siedzi- 
pie. 

Przyjmuje mas miody prezes klubu dr H-| 
łozofi Janina Tuwanówna. Oprowadza nas' 
po lokalu. Na parterze mieści się sekreta- | 
riat, pokój narciaraxi | sala klubowa upięk-; 
erona licznymi pucharami 1 dyplomami, naj 
półpiętrze sała gimnastyczna nowocześnie u-| 
rządzona, a na picrwszym piętrze — pokój, 
lekarski. | 

— Tu „gnieżdzimy** się w zimie — mówi. 
mam p. dr Tuwanówna. W okresie zimowym, 
mie próżnujemy. Gros naszej energii Karnet 
jemy na sport narciaraki, a resztę czasu po. | 
śwęcamy gimnastyce i grom sportowym. Í 

Za to latem wędrujemy nad Wiałę. Tam! 
mieści się nasza letnia siedziba. 


Kłub powstal w roku 191] z inicjatywy p. 
Stanisławy Hann. W rok później władze za- 
legatrzowały nam statut i od tej chwil aa-| 
tuje się nasza właściwa praca sportowa! 
l apołeczna. Nasz klub nie był ośrodkiem 
wylącznie sportowym, ale za czasów 
czych nasze poprzedniczki 
czesnie ducha narodowego. 
wojna óćwiatowa, władze zaborcze zarekwi- 
Praca sportowi 


”abor- 
krzewity 


rowaly nam cały dobytek. 


została zerwana, nie mniej dednak n'e 
zmordowainy prezes tt dr Budzyńsk 
Tylicka dalej prowadziła pra 
cę apoicczną. 

Ois ołsupach niemieckiej przynosi nam 
z pr 4 zrahowany (cren. Powoli odzt 
kn! o uż: . $ WT aW 
się, pracy na niwie sporitwej. 


M+'dczas inwazji hoiszewick'ej członkinie 
„waszego klubu tworzą lotny oddział 5aniiar= 
my przy Polakim Czerwonym Krzyżu. Wnet 
potem organizujemy własny pociąg sanitar- 
ny WKW. Po zwycęstwie oręża polskiego 
mad bolszewikami, kinb wraca na normalne 
tory swej pracy. 

Przez szereg 


lat osady nasze zdobywają 


PRZEGLĄD SPORTOWY 


25 lat — na wodzie 


mistrzostwa Polski w regatach związkowych 
Ukoronowaniem tych sukcesów jest zdob 

w roku 19727 pucharu, ofiarowarcgo 
Marszałzu Piłsudskiego. 

Do  najzaszczytniejszych kart sportowyca 
naszego klubu zaliczyć trzeba zwycięstwo 
naszej osady na mistrzostwach AnzHi w Lon- 
dynie w 1931 r, przy czym rekofd trasy do 
dziś dnia nie został pobity. 


przez 


Nie ograniczyłyśmy się do wloślarstwa. N 
sze członkinie uprawiają również narciar- 
stwo i gry sportowe. 

— A co było powodem, że powstał kluh 
wyłącznie kobiecy? Í 


Lwów szykuje mistrzyśiwa zimowe pływaków 


Przygotowania do Ziinowych ! ac 
kick m.strzostw Poiski rozwtia e 
doskonale. Jeszcze w ciagu b. miie* a- 


równo- cą zostanie powołany do życia bsonoro- zawodn.ków 
GIy wybuchła wy protektorat m.strzostw. przy Czym !wowscy trenuja “iec pod okiem miej 


Związek Okręgowy zatnierza s:e zwró 
cić z prośbą o przyjęcie nproaektoratu 
do p. wojew. Bei.nv-Prażmoswskiexzo. 
D-ev OK VI gen. Karaszew/icz-Toka- 
zt 840. prež, m:asta dn. Ostrow- 


ki vielu innycja osobistośc 

gram mistrzostw {zosta} już z: 
twierdzony przez PZP |i wrzedstaw a 
sie rastepujaco: Panowie — 100 i: 


Wuwuh zde nę buw An 400 M. dowoj.: 
4x200 m. dowoe!.. 300 m. zmien.. 200 m. 
klas. 10 m. na wzuak. 3 x 100 zmien; 
skoki z trznwokre, Panie — 100 m. 
dowol.. 400 m. dowol.: 4x100 m dowol., 
300 m. zmien.. 200 m. klas.. 100 m. na 
yapak 3x100 zmien.. skoki z trampo- 
ny. é 

Punktacja mistrzostw dla pań: 1 miej 
sce 13 p. Il miejsce 8 p.. III miejsce 
5 p.. IV miejsce 3 p.. V miejsce 2 p.. VI 
miejsce 1 p 


POMOST MUSI 


BYĆ MALOWANY 


oczywiście rękami członkiń, gdyż na specjalistów 
funduszów. 


pędzla brak 


PO SOLIDNYM TRENINGU 
osada spracowana przy biłą do przystani 


— W klubach mieszanych panie czują się 


: do pewnego atopnia skrępowane, aBośledźczi nę pa ródmł . 
Są one przeważnie na ostatnim pianie. | kontakcie ze szkołami warszawskimi i amv- 


l mimo że statuty ktubów przewidują jednawo-; żliwiamy 
Czlonkinie nasze | szkolnej ory odsetek garnie się do wiosłar- 
stwa, 
z naszych urządzeń (50 łodzi) I przydziela- 


my specjalną opiekę. Í 


we dla wszystkich prawa. 
mają tu większą swobodę ruchów, czują s'ę 
bardziej u siebie... 

W tej chwil klub nasz liczy ponad 300 
zzłonkóń. jeat to przede wszystkim elemeni 
inteligentny. Mamy wśród nas wielu do-i 
ktorów, adwokatów, inżynierów i t. d. 
tej pracownice umysłowe, urzędniczki, SEM 


i 


| 


U pionierek wioślarstwa 
Wizyta na przystani W.K.W. w a atte, 


kinle z wilą uzyskania 16 lat są traktowa- 


| 
Pośrednio jesteśmy w stałym 
naukę pływania. Z tej młodzieży 


udcstępniamy mu więc korzystanie 


W nadchodzącym roku zamierzamy dźwi- 


znąć poziom naszych wiożlarek. W tym ce- 
Da. iu chcemy zaangażować trenera regatowego. 


Nasz program sportowy nie przewiduje ŻR- 


pedieniki. Kwestla zawodu nie odgrywa dnych wielkich imprez, ani wyjazdów za gra- 
żadnej 


s nas rot. Wszystkie człon- 


3%, 
ka 
w 


* Okreg twowski zrezygnował ostatecz- 
nie Z powodu braku fauduszów z kon-| 
traktowania trenera d'a przygotowania 

Iwowsk.ch. Zawodnicy | 


na wspólnym | 


scowych instruktorów. 

obozie. który p.acuie od tygodnia. I 
Generalna n óba przed mistrzostwa- | 

mi beda miarzostwa oxregowe wyzna 

czone na 13 i 14 iutego. (K.). 

| ERO PE ON 


1 
i 


i FuU£DYNEK WIELKICH 
+ sag PACZEK 
Spotkam TRE wielkich. talentów Ho- 
land. 1 Danii zakończyło się wyzrana 
Wiliy ten Ouden która nobita Rauhzd 
Heger na 100 mtr. w 1-03, o 2 seka a, 
na 200 mtr. w 2:31.4 o Q6 sek. Na | 
100 mtir. st. klas. Christensen pobiła w | 
11:258 s. Niemke Hoelaner: 200 mtr.: | 
1) Soerensen 3:05.3, 2) Christensen |! 
3:09.4., 3) Hoetzner: 100 imtr. panów: i 
1) Borz (Szwecja) 1:01.3: 200 st. klas. | 
1) Nielsen (Szw.) 2:49,2. 2) Finn Jen-! 
| sen 2:49.3. Ą 
W drugim dniu zawodów młodziutka? 
Heger zrewanżowała się  Holenderce. 
'Na4U0 mtr, st dow. Heger dcplynęła 
|gierwsza do mety w czasie 5:26.4 (re- 
kord Danii). 


SIATKARKI W. K. S. 


Stoją od lewej: Niklasówna, Suplicka, Rynkowska, Boltowa, Ko ' 


nicę. 


Nie mamy na to pieniedzy. Utrzymu: 


jemy się wyłącznie ze składek, Dez grosza 
subwencji. 74% członkin trzysta płaci re- 


| golarnie składy ! io pozwala nam zbudować 
j budżet, obracal” mię w granicach 20.000 zło- 
tych, 3 
Nie jest to quo. ale pozwala nam o wla- 
snych siłach płe! ać ciężkie CzaGY. 
al. 

p_a 
í 0 e > m "EEEEOEEG 


Czartek, 14 stycznia 1937 p. 


WYGRYWAŁO SIĘ I Z ANGIELKAMI 
podczas pamiętnych regat w Londynie. 


mict-mie uwiedzie Csika 


Amatorstwo ceni bardziej, niż dolary 


udapeszt, w grudnfu. | 
è 5 


| Nareszcie | mo- 
i żemy Się; nas 
cieszyć nałszym 
Csikiem. , i 


nego 
stwa f2 Olim- 
gle ná wojażach 
+ nie sposób 
było iz nim spo- 
kojni porozma- 
wiag. 


W przeddzień WigilirACsik powróci | 


z: swej podróży po alek ej północy. 
Startował w Szwecji 1 Norwegii, Po 
rozpakowaniu walizę od razu zjawił Się 
na pływalni Marz;jłszizet. 


— Moja wyprawa na póinoc dezwa- 


liła mi stwierdzić, (że jesien w u.ez'ej 
formie. Bałem się, | Że jesien p ŁEMĘ- 
czcny, ale obawy je nie spein: y S'€+ 


Jechałem do Szwź w przekonaciu 


że nie czeka menie tait 
Szy przeciwnik. A 
rocy wyrasta wie 
Borg, uczeń słynne 


ad.n poważniej- 
zasein na pot- 
wak! Björne 


zał się niezwykle 
ŻE ies. Lec yo ostat=| 
ich dn, a że RS .. w. 


pozostaje pod omeka Ane, jeszcze 


dużo o nim usłyszy "my. 
— A co Arne Borg? s 
— Widziakm go i nie moze wyjść 
z podziwu. Ma dziś 36 lat a piywa nie- 
wiele wolniej niż dawniej. Podołno w 
każdej chwili może zrobić wa setkę 
1:01! Borg jest w chwi'i obecnej naczel- 
nym tres:rem pływaków szwedzkich. 
Zazdroszczę im! 1 
— |] co pan zamierza robić $ 
— Odpocząć i jeszcze Taz odpocząć! 
Przecież od Igrzysk ciągle i c'eprze- 


teraz? 


eraz 


trwanie jeżdżę i startuję. A to męczy...| 


Chcę również odsapnąć po c agłych 


GRYFU Z TORUNIA 


pvcińska, Lilje i Skrzypnik. 


228 


| 
| 
| 


PRZYSTANI W. K. W. NIERAZ GROZI POWÓDŹ 
ale na werandzie panie spokoinie spożywaja podwieczorek, 


a 


WIOŚLARKI PODCZAS WOJNY 
pelrily stużbę pomocnicza w pociągu sanitarnym 


chwili sensacy|- | 
f ZWYCIĘ”: 


piadziż, był cią | 


— Na akademickich mistrzos:wach, 
które odhędą się w przyszzym «ku w 
Paryżu, Będzie ciężka robota bv przy- 
„będą na niz chyba i Japończycy. a ci 
wszystkich pokojach hotelowych pod-' nie pozwolą na łatwe zwycięstwe Na 
czas podróży. Pomysłowy restavrator , dalszym horyzoncie mam wyprawę do 
z Algieru proponował odznaczenie piwa | Ameryki, Już od lat marzę. aby konty= 
moim nazwiskiem, fabrykant hoiender- ruować na imiwersytecie amr, ykan- 
i keliznę' skim swoje studia medyczne. Z pewno- 
na tournee ścią posiedzę tam w przyszłym roku 

| parę missięcy. Na jakim miwersy tecie? 

Gdy wróciłem do Budapesztu. znala- | Jeszcze nie wiem, chociaż uniwersytety 
złem znów dep:szę, zaadresowaną amerykańskie nie omieszkały już nade- 
„Csik Budapeszt“. Proponowano m: 400| słać mi szereg ofżrt. 
dolarów tygodniowo. Oferta kusząca.| Mói pobyt w Ameryce potrwa 0- 
a'e nieaktualna. po roku, po czym chcę wrócić do Eu- 

— Czyżby spóźniona?.., „ropy i w roku 1938 bronić tytulu mi- 

— Nie, po prostu uparcie i zdecydo- strza Europy w Londynie, Potem? Fo 
|wanie postanowiłem pozostać umato- | ukończeniu studiów posiedzę w przed- 
rein, Chcę startować w Tokio. Żadne olimpijskim roku w Niemczech : razem 
jskarby świata nie dają takiej radośc,|z Niemcami przygotowywać SIę będę 
liak zwycięstwo na Olimpiadzie. Chce, do Tokio. Wspólnymi siłami pójdzie 
| jeszcze raz zaryzykować. | chyba iepiej. Ale to Jeszcze barczo da- 

— Nie wyrzeka się więc pan kariery į leka przyszłość. Brach 
sportowej. A kiedy zobaczymy mistrza | rec 


atakach, jakie na mnie kierowali nai- 
rozmaitsi nienażerowie. Zwłaszcza A- 
merykanie nie dawali ani chw wy- 
tchnienia. Ich oferty czekały muie we 


fski chciał lansować koszule 
Csika, a już od zaproszeń 
|opędz:ć się nie mozę. 


| olimpijskiego na starcie? | 
© KRAKÓW NIE CHCE INSTRUKTORKI : 
PZLA zwrócił się z propozycja do Ok 
ręgu krakowskiego przysłania nowej ins 
Żorga. oka- | truktorki PZLA o. Eugenii Litwinow. Za ; 
onym. Za- / ad KOZLA zaimował się ta sprawą I 2 


|olerty nie skorzystał. (rz) 
== pH m A 


| za ma 


= 


— 


O mistrzostwo Saiki 


Teraz kolej na panów 


W piatek 15 b. m. rozpoczyna Sie w,w lecie roku 1934 i 1935 oraz krakowską 
Warszawie trzydniowa batalia na;iep-| YMCA, zdobywcą ostatniego pucharu 
szych siatkarzy o tytul mistrza Poiski. |P.Z.P.R. r 

Rozmachem swym impreza ta powin-| Obydwa te zespoły maja niejako je- 
| na prześciguać dopiero co rozegrane mi-|dnakowe szanse: * na pierwszy miejscu 
Í strzostwa kobiece. Tym razem bowiem | postawimy jednak obrońce tytułu AZS. 
zadeklarowali swój udział mistrzowie |Przy równych szansach. faworyzuje go 
niemal wszystkich okregów  P.Z.P.R. |teren stoieczny. Jest to zreszta drużyna 
Całkowity skład zdekompletowało jedy=|o olbrzymich możliwościach, która jedy 
nie soóźnioe zgloszenie mistrza okre- |nie przez ostatnie wchłonięcie bylych za 
gu kubelskiego. W.KS. UH. które natu- |wodników YMCA, a więc graczy o od- 
ralnie nie mogło być uwzględnione. Tym | miernym sposobie gry. nie jest jesz:zo 
nie mniej w rozgrywkach o tytuł mistrzo | dostatecznie skrystalizowana. Główne za 
wskiego zespołu Potski. weźmie udział | lety akademików — to dobre Ściecia i o- 
aż 10 zespoiów, w tym 9 mistrzów okre- | brona. Asami zespołu są Staniszewskł 
gowych 1 1 wicemistrz okregu. któremu | Wilamowski i Leimweber. których uzu- 
przypadł tytuł w poprzednich rozgryw- 'pełniala jeszcze Kijewski Bednarek. No 
kach. wakowski. Weichert. Maruszkin i Sty 

W turnieju zastosowany bedzie po-, DiiŃSKi. 
| dział na 2 grupy. Los dobrał je w spo-| YMCA krakowska jest drużyna o do- 
sób nastepujacy : iskonałym zgraniu. gdyż od dłuższego 

Grupa l: AZS (Warszawa). YMCĄ czasu gra w iednvm i tym samym zesta- 
i (Kraków), WKS (Łódź). ,KS Jedność! wieniu. Ponad to jest to zespół niezwy- 
| (Ostrów Wielkopoiski) i Sokół (Piot-,kle ambitny i na dobrym poziomie tech- 
| ków). i nicznym. Na czoło drużyny wysuwa 

Grupa Il: Polonia (Warszawa), KPW | Stok, doskonały technik i najlepszy 
| Ognisko (Wino), Sokół MH = (Lwów), „Ścinacz”. Nie wiele mu ustepuje Wata- 
i Gryf (Toruń), KPW (Katowice), ' cki. 

Jak widać z powyższego, los nie byl} Oo trzeciego mielsca słuszne preten- 
| Ba razem śiepy i pozwoń dojść do ll! sje mogą mieć KPW Ognisko, Polonia, 
ee tyop najlepszym drużynom ; qq „Sokół (Lwów). Zespoły te będą 

Palase sooni I musialy rozegrać ze sobą zacięta wal- 

7 y kę. aby dostać się do pull finałowej. 


gółnvch zespołów. i te /aty a 
hs teraz możemy twierdzić ilaje OWE ży vooal ZE 


że zasadnicza wałka o pierwszeństwo ro 
n Di r] s . 
zegra się pomiedzy stolecznym AZS-em * Ze5Poly z każdej puli. 
(mistrzem Polski z ostatnich rozgrywek ! Najwięcej szans posiada chyba dru- 
Żyna warszawska. Wprawdzie teore- 


tycznie jest ona słabsza od Sąsiadek, 
"posiada jednak umiejętność zdobyc:a 
się na nadzwyczajny wysiłek | dzięki 
temu jest grożna dla każdej drużyny. 
Mimo, że nie posiada skrystalizowane” 
[go styłu, dzięki rutynie może sprawić 
„wiele niespodzianek. Nakepsi gracze 
|— to Kwast I i Kwast MI oraz zgra- 
na para Witienberg — Jaźnicki. 

| KPW Ognisko posiada wprawdzie 
|swój dawny skład, ale wobec braku 
| wspólnego treningu jego graczy, for- 
ma „wrów wieńsxich" jest nie pewna. 
jWilnian charakteryzuje p.erwszorzęd- 
na obrona i awnib.cia. Czolowym g'a- 
czem jest Święcicki. zawodnik b. do- 
| brze ścinający. 


| Il Sokół (Lwów) nie jest bliżej zna- 


szanse poszcze- 


nym zespołem dotąd bowiem nie brał 
f jeszcze udziału w 
nopolskich. Przemawia jednak za nim 
już to, że jest mistrzem tak silnego o~ 
kręgu jak Lwów. Pokonanie w mi- 
strzostwach lokalnych Sokoła — Mae 
cierzy czy też AZS-u daje gwaranc.ę 
Bl klasy. 
! 


WKS (Łódź) powinien znaleźć się 
za tymi zespołami 
Z pozostałych czterech drużyn: 


KPW (Katowice), K. S. Jedność (O- 
jstrów Wikpolski), Sokół (Piotrków), 
forn Gryf (Toruń), ta ostatnia jest nal- 
lepsza i nie raz brała fuż udział w 
rozgrywkach finałowych. nie będzie 
| chyba jednak w stanie zdobyć sobie 
miejsca w finale. (B. K.) 


s 


rozgrywgach ogól-, 


paz. ii 


e 


> 
Prestiż i pieniądze dzi 


Konflikt, który jciąży na 


1 W czasie pobytu w Poznaniu na 


meczu Norwegia - Polska było wiele 
okazji do licznych pogawędek z obec- 
nymi i byłymi czlonkami Zarzadu PZB. 


Dały one obfity i dość sensacyjny ma- 
teriał zwłaszcza dla chcących czytać 
miedzy wierszami. 


: j go, tarzi o każdy grosz przy wspólnym | li ańskiejj — Warszaw ma ; 

Odparty wiec: np. został teore- | niem niż w Poznaniu» że na orzecietne | sprowadzaniu i r przy wspÓNYn) [li „poznańskiej „— Narszawa_TOzmach rować nie będzie, gdyż, przegay FIBA oleili Aane Conni Enidy ać nie: powicazięt 
tvcznie nas , P „że na c sprowadzaniu iakiejś drużyn zagra- | ma deficytu się nie boi. ale meczu do- o tym nie mówią( że takie zwyczaje panują 7 h NIA ASO 
Ad EA m na | i za zle zmon | mecze kinowe przychodzi 84h nicznej. Warszawa prowadz: taktyke, | stać nie może istotnie na Zachodzie, przekonaliśmy Się na nie nie mego, chać m.at wiele powodów do 
, międzynarodowego. | czy na s owości ty/u wi w, ile $ F z meczu z Belgami). PZB był nieusiępiiwy k e zwie 

z ale A ci tv że siłe tak wyrazimv „wyzłojzenia o- Dla dobra boksu polskiego sprawa ta g y Czego zazdrościmy 


Odparty coprawda przede wszystkim 
faktami, które zaszły w miedzyczasie 
zdaje się że nieco mimo woli Zwiazku 
Nadeszła więc deresza z Niemiec po- 
twierdzająca date meczu w Dortmun- 
dzie. zafiksowano mecz z Austrią choć 
nie wiadomo gdzie się on odbędzie, 
(zdaje się że w Poznaniu, bo i Łódź 
stawia fatalne warunki 1.500 zł, a o 
Krakowie i Lwowie które oferują po 
500 — 600 zł nie może być mowy). Na- 
deszła oferta z Węgier, wreszcie w 
ostatnich dniach zgoda z Włoch. 

Ale, „musimy przyznać lojalnie. że 
PZB mie zaniedbał nawiązania konta- 
któw. Prowadzono rertraktacie i z 
Francją i z Irlandią. Popełniono bład 
inny: pertraktacji tych nie forsowano. 
Irlandia napisała np.. że nie może wy- 
słać drużyny w tak daleką podróż: nie 
zaproponowano jej przejazdu samolo- 
tem. Francja zażadała pierwszej klasv 
i slipinzów odrzucono z oburzeniem 
te wygórowane żadania, 

Ślipingi Francii, an: samoloty Angli- 
ków czy Irlandczyków nie sa wygó- 
rowanymi żądaniami. Poznań a zwłasz 
cza Warszawa z przyjemnością zapła- 
ci większe ceny biletów aby zobaczyć 
tak ciekawych przeciwników. 

W pertaktacjach PZB brak więc by- 
ło rozmachu. a o to tylko mieliśmy do 
Zwiazku pretensję. 

Ciekawiei jednak wypadło wentylo- 
wanie problemu PZB -WOZB. Cieka- 
wiej i smutniej, 

Bo. zdaje się, ien problem jest nie do 
rozwiązania, bez wzgledu na to czy 


| "ŻA czy mec. Fogel. 


nansowych. 
„Poznań wie, że 
cieszy się o wicie 


ks w Warszawie 


iekszym powodze- 


w Poznaniu na wielkie wydarzenie. I 
Poznań tego Warszawie bardzo za- 
zarości. Gdyby Warszawą, zechciała 
pójść finansowo ua reke Poznaniowi 
i eddać gros (80% ) swych dochodów 
Związkowi wówcz%s może spadłbv na 
stolicę mniej skąpy deszczyk meczów. 

Choć i wówczas — nie? Bo czeste 


powierzanie organizacji meczów mie- | powierzać Warszawie 
byłoby , meczów międzypaństwowych. 


dzypaństwowych Warszawie 


| zwiazek warszawski! Prowadzi płk. Du- 


Zarówno ze wzkiedów crestiżowych 
jak i z dużo bardziej prozaicznych: fi- 


PRZEGLĄD SPORTOW? Czwartek, 14 stycznia 1937 


EŃ 


ela 
rozwoju boksu 


npo sto- 


l Wie o tym też stolica i stądjpowsta- 
je jej nieustępłiwa często niezsyt lojal- | 
na polityka wobec Związku (:ntralne- | 


CZCIĆ siedziby Zwiazk 
icv. 


bieżonych*, Mając znaczne dochody z 
meczów organizowanych naywlasną rę 
kę, nie zgodzi się nawet „a kasowy 
mecz zaproponowany przez PZB. ieśli 
AU mógłby na tym za dużo zaro- 
E ? 


Chyba. że PZB skapituluje i zacznie 
organizowanie i 
a sam 


zbyt wielkim ciosem prestiżowym d'a | ograniczy się do przyjmowania niedo- 


iZwiązku. zbyt jaskrawo udowodniłoby ; b'tków warszawskich 
że Warszawa jest stolicą boksu rolskie | szawa przvieła niedobit 
go. zbyt zb'iżyłoby boks polski do ! skich). 


Propozycje zawo 


Stella Walasiewiczówna przestrzega 
dobre obyczaje Ameryki: nie zapomi- 
na nigdy o świetach i zawsze przvsvła 


Christmas“ i Happy New Year“. 

Tym razem list z Cteveland jest grub- 
Szy i treściwszy, niewesole jednak za- 
wiera wiadomości Wicemistrzyni olim- 
piiska nosi sie 2 zamarem orzejścia do 
cbozu profetjonalngeo. Jak, poco, dla 
czezo? 

Posłuchajmy co pisze rekordzistka. 


(tak jak War- 
ów nożna: | 


r. 


polskiego 


Ale na to nie póidzie w tej chwili Po- | 


znań. A do głodowej kapitulacji PZB į 
jest jeszcze da!eko. 

Sa to warunki anornakie: Poznań 
nie ma rozmachu w organ:zowaniu me- 
czów sezonu, bo boi się deficytu w ha- 


musi być rozwiązana. Albo nastąpi zgo 
da między PZB i WOZB przy czym 
obie stronv okażą swą dobra wolę, a!- 
bo-Poznań straci monepol na rozdziela 
nie meczów międzypaństwowych. 

To drugie rozwiazanie byłcby dra- 
stycznieisze. bo mimo wszystko w Po- 
znaniu jest wiecej ludzi zdatnych do 
prowadzenia agend Zwiazku, Może 
trzebaby było tv!'ko troche 
skład Zarządu, ale już w niewielu tyl- 
ko punktach. 

SŁ R. 


zmienić | 


PZBiWOZB Poza rin$icm — pokonani 


Czego nas nauczyli Norwegowie 


Polsko - norweski 
duch sportowy 


Qdy Norwegowie stwierdzili, że mają znacz 
ne nadwagi, nie przerazili się tego przeko- 
nani, że tak jak w całej Skandynawii I na 
Zachodzie Euiopy, sicsowana będzie I.ccncjh 
500 gr. Przeraziii się dopiero wtedy, gdy 
dowiedzieli się, że PZ3 feencji takiej tole- 


formatnie miał rację. Norwegowie skapitu- 
lowali. 

W Warszawie sytuacja się odwróciła. Na 
wagę urzędową spóźnił się Polus I Doroba. 
Nadto na chwilę» przed meczem zm ceniono 
sktad — wstawiono Pisarsticgo do wagi pó! 
ciężkiej (ważył się Doroba) I Dorobę da 
ciężkiej (ważył sę Karolak). Teraz Norwc- 
gowie mieliby recję gdyby, zaprotestowali. 
Ale oni nie zaglądali do ksążeczki FIBA i 


zgodzili się. 


Czy tylko dla Tiliera 


Przemówienie prezesa Kuczyka miało m. 


ja. następujący passas (w streszczęn u): 
4 pa met waszych szeregach Tilera, z 


! powodu którego jedynie wes zaprosiliśmy. 


Przyspómuieć musze: ie od 
uszzyłam się na kosit 


| ŚCZ 


s 
Czwartkowe zebrarie zarządu PZB 
zlikwiduje sp *wv zwiazane z pobytem 


wiazku Polaków, któy dążył do wy-| 
nam pocztówki z życzeniami „Merry | kdztałcenia mnie ną istruktorke wy-| największe zmartwienie! 


[|| —-2222>2>2>o1 


on miçdzypanstwowy 


na stole obrad PZB 


Światowego | merykańskiel. h 
Sprawa uniwersytecka — to moje zycznie czuje się wyśmienicie. Kilka w2 


Ze sportem razy wybrałam Się na. konn ewyciecz-! 


| 
s 
międzymiastowe. z tego Jedno we Lwo- 


wie, 4 
Mecz międzypaństwowy miał Się od- 


Walasiewiczówne ma biegać z Owensem! 


we dla pozbawionej stypendiów Polki 


lat kilku, chowania tlzycznezo wśród polonii a-; nię mam takich kłopotów. Zrobiłam 


sabie kilka tygodni odpoczynku i fi- 


ki; uczestniczyłam już także w jesien- 
nym polowaniu. 

W styczniu rozpoczyna się u nas zl- 
mowy sezon lekkoatletyczny (w ha- 
lach), który zapowiada się tym razem 
wyjątkowo Intzresująco, ` bo organiza- 
torzv starali sie sprowadzić wszystkich 


o!łmpijczyków. Oczywiście I ja otrzy- 


małam cała moc zaproszeń na zawody 
w tanach Zlednoczynych | Kanadzie 


j sie ich ścósłą tajnością. Nie byty tajne tylko 


Pobił on naszego najlzpszego boksera €lim 
lewskiego kióry, coprawda, dawał mu w 
wym meczu dwie ręce for... 

Przemówienie wygłcszone było po niemie- 
cku i kierownik ekspidycji norweskiej je do 
brze zrozumiał. 

Wygłoszone bylo ma bankiecie fo meczu, 
a w ringu okazało 5.€. że warto było Norwe 
gów zaprosić nie tyiko dla Tiliera. | moze 
io właśnie trzeba było powicdz.eć w toaście. 

P. Boug w swym  przomówaniu s;ypisął 


Norwegom 


Powlcdział też ża ma nadzieję. Że Norwe- 
gowie mog:il nas czegoś nauczyć. | to jest 
Szezerą prawdą. Ose Norwegów możemy 5:6 
więcci nauczyć, niż cd Nie:zców. Meżcmy 
się nauczyć destonałej pracy nóg, o_rony 
precyzji ataku, jednym siowem — Styiu. Te- 
go stylu brakowało wleiu naszym  pięściae 
rzom, nawet tym, którzy wygrywali dz.ęki 
wicikiej bojowości. 

Nic wynika z tego, że należy się bić tak 
jak Norwegowie, nie... wiele trzeba by zà- 
pożyczyć z ich wiedzy do żlaznego reper- 
tuaru bokserów polskich. P. Boug miał ra- 
cję. mogilśmy się byll wiele nauczyć. Alu 
czy zechczmy, czy poirutimy? 


Problem sędziów znów 
jątrzy 


Kwcsyja sedziowska pzzostawiała wiele 
do życzenia | w Poznaniu | w Warszawic i 
ona sianowi cienną pemg na wspom: e- 
niach bokserów norweskich z Polski. 

Nie możemy udowodaić nikomu złej woll. 
Nie darmo p. Rybarczyk kategorycznie odina 
wla? wglądu w kariy sędzłowskie, tlumacząe 


l wyrok) Norwega Buuga, który wogóle mic 
|rozumiat, jak można się wstydzić opubliko- 
é wydane przez siebie werdykty. 
Stąd też wiemy. że błędy powslały niemei 
wyłącznie z winy sędziów polsk ch. 

Nie wiemy natomiast czy p. Bisiewicz Istot 
nie, jek to mówi picia, przyznał zwycię- 
stwo Polsce w stosunku 16:0. 

Ach, gdyby można było wydostać owe ta- 
| Jemnicze protokuły z arch wów. Ale jak to 

zrob!ć?... 


| Jedno jest pewne — w przyszłości nie wol- 
no na mecz tej wagi co z Norwegę nic 
sprowadzać sędzicgo neutratncgo. Jeśl! będą 
znów błędy, niech zarzuty obczążą nie tylko 
pztskle głowy. Bo tak. gdy p. Boug zna 
i swoje werdykty ł werdykty na ringu, n.e nia 
| wątpiiwości, kto się mylił. Bodaj by miał 
wą”pliwości, dlaczego to robiono. 


Cievealnd, 5 stycznia. * > 
z 3 Norw egó w Polsce Ustatone zostana H k - 
a . H 4 b 
Mili panowie! ostateczne wydatki czysty dochód,, być w Łodzi, lecz warunki zgłane | PSE vck Tesi Nowoczesne 
złożyć | który wediłuz pobiejnych danycii wiej przez ŁOŻB, są zdaniem PZB nię doj „ bo > niewolnictwo 


Kronika ringów 


76% zł wnływu kasowego przyniósł 
mecz Be Warszawa - Oslo. 
sumy tej : złctych zasiliło kasę 
WQZB jako czysty dochód. 

BokserZy PZL waiczyć będą 24 b.m. 
w Białymstoku z miejscowa Makabi. 
W barwach PZL walczyć bedzie po 
raz pierwszy po powrocie. do zdrowia 


Piszę z okazji Świąt, Chcę 
ina Nowy Rok całej redakcji serdeczne 


Z życzenia I opowiedzieć trochę o sobie. 


Pomimo ż eśpieszyłam się tak bardzo 
|z Polski na studia, ostatecznie nie wstą- 
i pilam na uniwersytet. Już wyjeżdża- 
ilac wyczuwałam — mimo solennych 


| men wyn 
| choć mecz\ poznańsk 


| 6.500 zł. N rwedzy byli jednak bardzo. s 
| ków i przejazdu zawodników polskic 


| drogim prze 


Sić dla PIB około 1000 zł. 
przyniósł około 


iwn.kien 


| Na tym sałuym posiedzeniu zarząd 


i przyrzeczeń — że sprawa Stypendium 


i nic jest na najlepszej drodze | prze- 


Ą i i PRE l 
związku omawjać bedzie najbliższe, 
spotkania międzóppaństwowe. z Niem-, 


cami w dniu 14 lugezo i z Austria Wj 


przyjecia. Proponowane przez Łódź 
1.500 zł, są suma zbyt niską na opę- 
dzenie kosztów sprowadzenia Austria 


do Łodzi. 
Zwrócom sie wobec tego do Toru- 


| nia. który wvrazil gotowość rozegra- | 


nia meczu micczymiastowego. o prze; ©: 
miedzypań-| zar nbić na studia. 


słanie kalkulaci! meczu 


Nadchodzi drugi semestr uniwersy- 
teck: Co mem z saba robić? Czekać 
nadal na pienlalze z Polski czy też 
szukać tutaj posady? 

Biore poważnie rod uwage prolekt 
zejścia na zawodostwo. Jak widzę z 
ert bieganiem najłatwiej byłoby mi 


Sobkowiak nie ma po co siedzieć w War- 
szawie, jeśłi dalej elc? walezyć w ringa. 
|Tak przynajmniej twierdzili nicktórzy człon= 
kowie Warty w rozmowach na bankiecie po 
meczu Polska — Norwcf'a. Wychcdzą oni z 
| założen'a, że nowe prawo, k:óre oddaje w 
| rece Zarządu PZB o-tateczną decyzję co da 
przejścia zawodnika z klubu do kindu zosta- 
ło stworzone ex re Sobkowiaka i ZR9(CSOWA= 
ne zostanie po raz pierwszy do niego. Co- 
iprawda p. Rybarczyk gwaltownie tlumaczył, 
‘że to są bajeczki i dowcdził, że prawo nie 


świetny piórkowiec Kowałski. Jest to ; : dniu 21 lutego. Podczas zdv pierwsze; take DE 
start tym donioślejszy, że eai ase te sprawdziły się. Mila Już, odbędzie się jak widdomo w Dortmun-| stwowego. Gdyby PZB nie mógl przy=| M.'ędzy innymi proponują mi mecz Z możę obowiązywać wstecz. nie... 
must być bardzo poważnie brany w SZwArtY miesiąc, a nie otrzymałam do- dzie, druzie rozeziqne zostanie w Pol-' jać kafkuiacii Pomorza, wówczas po: |czarn.ym Qwense nak | i a T o Koytresienie, 
5 ALi . 4 ` A Ą . | TER . * h . 
rachube jako rerrezentant Polski nal tad z kraju ani grosza. Dobrze sle sta- sce, lecz micisce «ego meczu nie jest! wierzy orzamizację meczu miedzymia-| równaśnizm)). przy czym w dalszycl | Ale gdy po wpiywie karencji Oxecie zgłosi 
stowego poznańskiem: OZB. Jeśli To- | startac mieliby się przyłączyć do na=' z, do PZB, prawo będzie już obowiązywało 


mecz z Niemcanii. 
BOKSERZY LEGII W WILNIE. 


Bokserzy AZS w lęfskiego zakontrak i 


towali mecz towarzyski z 
szawska. Mecz odbedzie się 17 b. m. w 
Wilnie. Legia wystar w nastepujacvm 


Legia war- | ceg obezużytecznie. 


ło. że wstrzymałam cię z zapisem na 
pierwszy semestr — bo któżby pokrył 
koszty internatu 1 studiów! — ale z 
drugiej strony szkoda mi czasu mijają- 


jeszcze do tej chwivi ustalone. Austriacy ! 
w mponiedziałek nsxdesłali tist do PZB.} 
w któryin ost*Wfcznie przyimuja wa-i 
runki polskie zegrają prócz mieczu, 
międzypańs! To. dwa spotkania, 


ruń zdecy 
czu muędzypaństwowesn 
PZB zaproponuje Łodzi 
spotkania mieędzyiniastowego, 

Skład na mecz boksersii z Nieinca- 
mi 14 lutego w 


duje się na organizacje me-|szel Hrmy słynna „kobleta-team" ~ 
wówczas | dred Baba Didrickson i zwycięzca olim- 
rozegranie | piski z L.os Angeles Eddie Tolan. W 


Mil- 


szy 
scy oni sa łuż zawodowcami, 
Z olert zawodowych ta jest najko- 


Dortmundzie į Austria | rzystniejsza I Jeśllbvm została nrzypar-|wet stokroć Izpszej posady. A jeśli przy 


więc... 

i Warta ma wogóle dziwny sposób trakto= 
| wan'a swych wychowariów. Wychodzi oma 
iz założenia, że sxoro zrobiła z kogoś bokse- 
ra i dala mu warunki egzystencji. to takt 
sportowiec dest na śmierć i życie "wiązany 
lz Wartą. Ne wolni mu przyjąć żadnej nā- 


składzie: Baśkiewicz, Teddv. Komar. i : li ośmiesza merzyc o popis= = erm 
Barein, Wasiak, Do; ba" I. Dēroba I! i 2 Blwy w=Łądzł A AU zostal ta do muru — ia chyba wyborę. ków sd. aałęcdcjast zacznie jir "e bawe 
M» "BLN plad ii iest c'Inieiszg od * Kronika Rri Ha j <w fuż a ano 1 któreń e pod i- Dotad Jednak waham sie i walczę Z | prawo © nrzzchodzenn z Kutu Sa 
r . Z" 2 - = ~- no zawodn w. E „ a. P R i ei i h ' r A zem. 
Rag i ze Warsztwi tóra E > Js r fe jr jad o e p AE Founań wię ST ióa 
walc M shisslel „ędzich. 3 | N6MCY CHCA GRAĆ KONIECZNIE | oo Row azs Wat | Goplana Wasa | Można więc ocenić już intencie PZB | Pałskiej a | ow: Ma t Na „baęęcie po meczu ela — Norje. 
» A - y e 3 : ' A 7 . d w g! y cp r t PP 
wygrala mecz i7:4, AZS wileński wy- W SZCZYPIORNIAKA! pokonała Gopianę 28:18 (18:16). Kosze dla; A więc zrezygnowano z pomysłu wv- | ro aiel sa Tj Jad ę przy TOTCĄ A, es co do ei epu € 
e4 : J ale we że (s 


stąpi w składzie: Lendzin. Łuxinin. Ku 
lesza, Szczypiorek. lgor, Polakow i Za 
wadzki. 

ZAKAZ WSTĘPU NA ZAWODY BOKSEK- 
SKIE dla dzieci poniżej tat 12-tu uchwalił 
Zarząd ŁOZB. Uchwała tu spotkała się z u- 
znaniem najszerszych kół społeczeństwa. (Lp) 

POKAZY DLA SĘDZIÓW. Wydział spraw 
sędziowskich ŁOZB przeprowadził ostatnio 
watki w zwarciu Wożniakiewicza z Cyranem 
ł Czesławskego z WiHxowsiim. Omówienie 
walki w zwarciu przygotował p. Kordasz, po- 
ezem wywiązała się czólna dyskusja, a kan- 
dydecł sędziowscy punktowali ją. Na nastop- 
mych zebranirch omówione będą inne fra- 
£menty waiki, wraz z pokazami. (Lp) 

TURNIEJ REZERW PZŁ, WARSZAWIAN. 
KI, CWS I CZECHOWIC rozegrany zostanie 
w najbliższą niedzielę © godz. 18 w hau 
Czechowice. Waiki toczyć się będą w kate- 
goriach od muszej do średniej. Gospodarze 
ofiarowali dia zwycięskiej drużyny puchar. 

TOWARZYSKI MECZ BOKSERSKI CWS — 
MAKABI rozegrany zostanie w Warszawie w 
anjbiższą nicdzielę o godz. 12 w sail teatru 
„Nowosci“. Walczyć będą następujące pary: 


Polski Związek Piłki Recznei mimo 
odmownego załatwienia propozycji, do 
tyczącei meczu mieędzypaństwowegzo 
szozypiormaka z Niemcami. otrzymał 
ponownie oferte zachodnich sasiadów, 
w którei ci namawiają gorąco i usilnie 
do rozegrania spotkania. Niemcy goto- 


ny oraz przyjać dowolny termin. byle 
tyiko doprowadzić spotkanie powyższe 
do skutku. 
Ostatecznie decyzja PZPR zapadnie 
po mistrzostwach siatkówki meskiej. 
dwugodrinny mecz koszykówki 


Głośny R 
AZS — KPW. który, jak wiadomo zakoń- 
czył się zwycięstwem akademików =- po úo- 


grywce — w stosurku 63:54 maʻazt swe echo| 
na ostanim zebraniu zarządu W.O.Z.P.R., da 


którego wpłyną! protest KPW. Odwołanie jest 
zresztą słuszne, gdyż w myśl przepisów mo- 
że byc zarządzona jedynie dogrywka pięcio- 
minutowa, a nie naraz 2x5 min., jak to było 
na wspomnianym meczu. 


Warty sirzelili: Busza 11, Machowiak 8. Sta- 
szak 5 | Stawiński 4. Dia pokonanych: ja- 
kubowski 15 i Grzesiak 3. 

KPW pokonało AZS 30:19 (13:4). Patrzy- 
kont, najlepszy gracz na boisku strzesł 10 
koszy, Grzechowiak 8. Szymura l 6, Ka- 
sprzak, Szymura II i Wrzesiński. po dwa. Dia 
AZS kosze strzelili Śmigleiski, Czsplicki i 
Derez!ński. 


f 
| 
7 


wi sa zestawić skład specialnie osłabio , 


Ubiegłej medziel Brygada rozegrała spo- 
tkanie mędzygrupowe w siatkówce z mistrzem 
Plowkowa Sckolem, ulrgając 2:0 (15:10, 
15:3). Z powodu braku krytej hali w Piotr- 
kowie, goście rozegrali zaraz mecz rewanżo- 
wy. bliąc ponownie przeciwnika 2:0 (15:7, 


(B. K.). 15:10). dzięxi czemu zdobyli tytuł mistrza 


Kiel. O.Z.P.R. w siatkówce oraz prawo ucze- 
,stnłetwa w zimowych mistrzostwach Polsk', 
| WARSZAWA ZAPRASZA BERLIN ! PARYŻ 
Zarząd WOZLA zamierza zorgan:zować w 
nadchodzącym  saczonie szereg tmprez v cha- 
| rakterze międzynarodowym, kiórych czorona 
,Waniem mają być mecze Warszawa — Berlin 
ii Warszawa — Paryż. WOZLA nawiązał już 
: korespondencję z odnośnymi związ%amni, pro- 


stawienia Pisarskiego w wadze półśre- 
dniej. wciąż sa jednak koncepcje TO- 
wnania wdót* — wystawienia Polisa 
w wadze piórkowej. a Sipińskiego w 
lekkiej. 

PZB definitywnie zrezyznował z 
Rotholca, dale] z Kozłowskiego, Maj- 
chrzyckiego, Woźniakiewicza i Cho- 
my. Nie ma zamiaru forsować Klimec- 
kiego w wadze ciężkiej. 

Oto lista kandydatów: waga musza: 
Sobkowiak. Jasiński; waga kogucia: 
Czortek. Koziołek; waga piórkowa: 
Polus, Krzemiński, Kowalski; waga 
lekka: Kajnar. Sipiński | Polus, waga 
półśreania: Sipiński. Seweryniak i 
Ostrowski: waga średnia: Chmie'ewski 
Pisarski, Szułczyński. waga półcieżka: 
Szymura, Klimecki; waga cieżka: Pi- 
łat. Węgrowski. 

Równocześnie nałożony został na 
kapitanów sportowych okręzów, na 


Pisze ta wszystko dlatezo, żebyście 
w krału nie bli zaskoczeni | nie mvśle- 
[Il o mmie źle, lak przyldse lakaś me- 
lege _depesza. Trudno, musze 
z czegoś żyć. mam obowiazki w domu 
i musze myśleć o swel przyszłości... 

Pozdrawiam wszystkich w kraju ~ 


Stella Walasiewiczówna. 


|. Poznań chce przyłechać. 
Ikasowym przecwnkiem wec żndx 2000 zt. 
| (1300 zł. i 700 na koszta przejazdu l utrzy= 
maria). Warszwa zgadza olọ ma zaproszee 
nie Pozntnia na prawsck tewarzu, co znów 
nie uśmiecha się Peznawowł, ho nouczony 
doświndrzeniem pò meru z Łodzia, bo! nię, 
że nie będzie még! zapłze!ć 2000 zł. War- 
szawie. 

Znów konflikt n*nularrości boksy w Wafa 
szawie i w Poznanir 


Stanisław Rothert 


# 


Notatnik 


piłkarski 


| OD WÓDKI — TERMIN ZA KRÓTKI! skiego, Śląski OZPN płk. Żołędziow- 

Głośna w światku piłkarskim DOS K EA Niewieckieto Zw. P. N. otrzymał 
sprawa opublikowanego na łamach PZPN wiadotność,żę następny mecz 2 
„Przegładu Sportowego” rewelacyśne-l Polska rozegrany bedzie dopiero w r. 
go listu otwaniego. p. red. Stanisława, (938. 
Skrzypczaka, który zwrócił uwagę na | W sprawie mistrzostw Świata w piłe 


;panując Paryżowi 16 i 17 maja i Beriaowi 16 


waga muszt; Wiecrork (C) — Jakubowicz h A Ą k ; I K 
o i kogucia: Lipiński (C) — Rundstein (M); karą AA ropa treenin powyższego Penh, py czym oba mecze oabylyby ele | wydziały sportowe okregów oraz kie-| niesportowe zachowanie się e nożnej PZPN postanowił czekać na 
órkowa: śmiech (C)— Lewkowicz (M); | protestu przez Wydział Qier i Dyscypliny W. : w Warszawie, Y , j bokserskich klubów. bilez VS +  boisko-! oficjalną wiad éé z dz a- 
lekka: Orllez (C — Rozenbium (M); półśre. | 0. Z. P-R., którego przewodniczącym jest LEKKOATLECI RUSZAJĄ NA START rowników sekcyj bokserskich : Hie w obilczu występów Foe ER RE: pI FIFA Ga p 
dnia: Brzóska (C) — Szlaz (M); średnia: |P. Zajączkowski, jeden z sędziów tego spot- | W nadchodzącą nicdz.cię, dnia 17 stycznia których zawodnicy wyznaczeni zostań | wych. a grupy I wtedy dcpiero wystar 
Całka (C) — Plnik (M); półciężka: Ciążcia | kania zarząd wyłonił z pośród siebie sp- |o godz. I] rano odbędą się w hali CHWF za- | do reprezentacji obowiązek przwpilno-| Jak wiadomo, informatorzy red. ; Z ewentualna swoją propozycja. 
| Komisja statutowa PZPN w sklad 


(€)—Neuding (M) i Jarczewski (C)—Ste'n- 
eizen (M); clężka: Karpiński (C)—Bium (M). 


W ŁODZI 


W niedzielę walczy Warszawianka w pci- 
aym składzie z Hakoahcm, przyczem doszlo- 
ady do spotkań: Forlañski — Fagot, Polus — 
wdowiński. W dwa tygodnie później Warsza- 
wianka jesf gościem Geyera, z którym ma 
kontrakt na prawach rewanżu. W nadcho- 
dzącą sobotę Geyer podejmuje u s'eble dru- 
żynę Bałtyku, która w niedzielę walczyć bę- 
drie w Pabjanicach z Kruschenderem. 6 i 7 
lutego walczy w Łodzi poznański Sokół pičrw 
szego dnia z Gceyerem, a drugiego z Kru- 
schenderem (Lp) 

GNIEZNO. Sokół gnieżnieński pokonał Go- 
pianię (skład kombinowany) w tow. zawo- 
dach 10:6. Wyniki meczu od wagi pap. do 
średniej, w tym 2 piórkowe: Kołseki (S) wy- 
gra! na pkt. z Lada lil (remis byłby stuszniej 
szy). Nachowiak stacza swoją 25 walkę w 
ringu, przegrywając wysoko na pkt. z Ładą 
k Rzyski wyp:nittował wysoko Antoniewicza; 
Knitter i Lada II remisuia; Strzelecki zwy- 
elęża nadspcdziowanie po ładnej waice Mar- 
€ysłaka na pkt.; Dymel i Tomaszewski nie 
rorstrzygnell walki: Szkz»rtewiez wypunkto- 
wał Łocztka, więcej ochowiadafby rem's; 
Niedzie'ski przegrywa wyscko na pst z Pie- 
rardcm. Sędzia p. Przepióra z Poznania. 


cjałną komisję, złożoną z trzech osób (pp. Ła 
bentowicz, Pluciński, Hoch), która po dłuż- 
saych obradach zweryfikowała wynik meczu 


cle wynik 51:44 dla KPW. t. j. przyjęto 
rezultat końcowy pierwszej dogrywki, przy 
czem za podstawę wzięto oświadczenie sędzic 
go. 


Wynik ten nie jest zanotawany w protokulc. 
Decyzja ta nic wydaje się słuszną. Drużyny 
mając zapowiedziane 10 minut gry, mogą w 
zpcsób dowolny rozkładać swe siły i tworzyć 
najrozmałtsze kombinacje taktyczne (np. gra 
na zmęczenie na końcowy finisz), Których 
celem fest zwycięskie zakończenie eałcgo me 
czu. Kawałkować tej eałości, ani wybierać 
poszczególnych fragmentów nie sposób. 
Ponieważ winy nie ponosi ani KPW ani też 
AZS, a jedynie niedostateczna znajomość 
kwesti przez sędziego, najsprawiedli'wszym 
rozwiązaniem byłoby powtórzenie meczu. 
(B. K.) 


W NIEDZIELE ROZPOCZĘTO rozgrywki 


1L | EK RÓ ZR An IE DĄ | RÓD R ZA 4 


żeńskiej zztosiły 
KPW I AZS. W 
poknała KPW 12:2 (6:2). Kceze dla Warty 
zdobyty: Sekulanka 6, Blepańskk, P. Kry- 


się trzy drużyny: 


żonka | Blałkowsa po 2: diè KPW: Some-, 
równa | z karnego Klusakówna. 


w E ga najmniej oczekiwany. Ustalono mia | 
now 


w akose: w klasie A. W o I Cyklistów odbędzie się w sobotę na 
arta, | 
pierwszym spotkaniu Warta | 


Z dniem l-go stycznia 1937 roku 


feneralne Przdsławiclelstwo 
i W. m. Gdańsk 


motocykli światowej sławy 


B. S. A. 


objeta firma DOM TECHNICZNO - HANDLOWY 


Leon Leszczyński 


Nowy adres Centrali, Oddział w 
x Warszawa Trębacką 
Nasze ceny: 250 — górmozaworowa 
500 — do'nozaworowa — 2170. 
Nowy niezwykle dogo 


Zapytaj posia 


na Polskę 


Łodzi: Piotrkowska 175. 205-06; 
10, tel. Centr. 293-90, 

— 1735. 500 — górnozaworowa — 2230. 

600 — dolnozaworowa — 2300. 

dnv system ratalnv. 


tel. 


* Naiwekszy w Po'sce skład cześci zamiennych. 
13 MOTOCYKLI. KURSUJACYCH W POLSCE — TO B. S. A. 


daczv o opinię! 


'wody lekkoatletyczne, organaowene przez 
|WOZLA, dia pań i panów. Program zawo 
i dów obejmuje: 100 m., 2000 m. 4x60 m., 5 
ikim, naprzelaj, skok wzwyż, skok w dal, 
| rzut kulą dia panów I 60 m.. 4x50 m., Excx 
w dal i skox wzwyż dla pań. Zawcdy łc 
noszą charakter przygotowawczy do Zimo- 
wych Mistrzostw Polski, które odbędą się I 
i 2 lutego w Przemyślu. - 

Zaprawa zimowa dla kolarzy odby 
wa się we wszystkich niemal ośrod- 
kach, Wszędzie — tylko nie w War- 
;szawie, która posiada większość czo- 
towych kolarzy polskich.  Niewiado- 
n:o dlaczego okręg warszawski lekce- 
waży sobie przygotowania do Sezonu 
i niewiadomo dlaczego lekceważenie 
to toleruje P. Z. Kol. 


Walne zebranie warszawskiego Tow. 


to zebranie dla 
towarzystwa bardzo 


Dynasach. Będzie 
dalszych losów 
| doniosłe. 
na w sprawie eksmisji toru z Dyna- 
«SÓW. 


| Sprawa startu zapaśników franca: 
skich w Warszawie powtórnie rozpa- 


Zarząd okręgu postanowił zmienić 
swą poprzednią decyzję 1 propozycję 
zorganizowania międzypańsiwowego 


meczu Polska — Francja w stolicy 
przyłął. 


Tenis 


Tarłowski przyjeżdża w dniu 14 sty- 
| cznia do Warszawy dla odbycia kilku- 
| dniowego treningu w hali na Dynasach 

rrzed wyjazdem do Bremy na mistrzo- 
i stwa zimowe Niemiec. 

| Polska - Niemcy mecz tenisowy. doj 
dzie przypuszczalnie w bieżacym roku 
|do skutku. Niemcy obiecali zapropo- 
| nować termin po losowaniu gler o pu- 
ichar Davisa. 

Polska . Wegry mecz tenisowy o 
puchar Środkowo - europejski. który 
musi być rozegrany w Polsce do dnia 
30 czerwca. odbedzie sie według za- 
mierzeń PZLT na prowincji. naipra- 
'wdopodobniej w Bydgoszczy 


wania. by zawodnicy intensywnie tre-; Skrzypczaka, WiHimowski i Kurek na- 
nowali. Kierownicy sekcyj PpieŚciaT-; pjętnowali stosunki panujące w ich klu 
skich winni do dnia 15 b. m. podać do bie, wynikiem czego było zarządzenie 
PZB za pośrednictwem kapitanów Snor przez naczelną magistraturę piłkarską 
towych OZB. ozy Start zawodni-| śledztwo. Na polecenie PZPN-u, Ruch 
ków jest możliwy. Kapitanowie sporto- | zaskarżyć miał red. Skrzpczaka, oraz 
wi okręgów winni co tydzień składać p. Kurka do sądu. Kiedy po kilku mie- 
sprawozdania o stanie formv. zdrowia i | sjiącach to nie nastąpiło, PZPN. przy” 
wagi zawodników, Sprawozdania te; nomniał Ruchowi swe zarządzenie, Wy- 
winny być nadesłane do wtorku każde zpaczając ostateczny termin na wnie- 


Ma bowiem zająć MORE 


| czego przewiduje 
| stycznia eliminacyj do mistrzostw drużyno- 


go tygodnia. i sienie skargi 10 stycznia. 
Obozu przed mieczem z Niemcami; Qhecnie termin ten minął. Ruch skar 
me bedzie. Na podstawie obserwacyj | gi do kompetentnego w tej sprawie 


najbliższych tygodni ustalony zostanie 
dopiero skład ostateczny. (ss) 


z z a ë 
e O o m z w Ezd w, 


- 
Szermierka 

Pierwsze eliminacyjne zawody szermiercze 
pań owręgu warszawskiego organizuje w da. 
3] styczna rb. K. S. Polonia. Wediug nowe 
go regulaminu rozgrywek,  cel.m:nacje tego 
rodzaju urządzane są trzykrotnie w cią- 
gu każdego sezonu. poczym trzy ta. 
wodniczki które zajęły w ogólnej punktu. 
cji pierwsze miejsca zafczane SĄ w poczet 
reprezentacji okręgu, biorącej następnie u- 


j e! à 
trywana była przez zarząd WOZLA. 975} w turnieju drużynowym pań o mistrzo- 


stwo Polski, 

Do eliminacyj okręgowych dopurzczane są 
również zawodeiczki z poza danego okręgu, 
jednakże poza korxursem. Ich miejsca nie ma 
ja wplywu na układ okręgowcj tabełl klasyfl 


| kacyjnej. (eg) 


Kalendarzyk Polskiego Związku Szermier- 
rozegranie do dn. 3i-go 


wych Polski w szpadzie i szabi w grupach 
okręgowych. Okręg warszawski ma Obecnie 
po straceniu przez Warszawianke tytułu mi 


i strza Polaki 4 drużyny, które stają do elimi- 


nacyj. Jest to przy systemie rozgrywek „każ 
dy z każdym" 6 mcczów po 32 walki (16 w 
szabli | 16 w szpadzie), Ostatnia niedziela 


stycznia jest zajęta przez panie, nie wiemy 
| więc w jaki sposób panowie znajdą odpo. 


| wiednie terminy. Winę ponoszą tu kiuby, 
Które nle porozumiały się wcześniej (gospo- 

mie sa przez PZS wyzneczen:), Przy. 

o tym, gdyż do 30 marca rb, ją 

' być skolel rozegrane eliminacje | dojść może 
| do takiej sytuacji, jaka miała miejsce w ro- 
' ku ubiegłym, kiedy to w piątek wieczorem 
dopiero wyłoniony został mistrz Warszawy. 

a już w niedzielę odbywały się w Łodzi roz- 

grywki o wejście do finału mistrzostw Por- 

ski. Taki system nie wpływa dodatnio ani 

na formę. ani na nastąwienie zawodników. 


(eg) 


i ` 


Sądu Okręgowego w Katowicach nie 
wniósł, Z kół zbliżonych do klubu ħaj 
duckiego donoszą nam, Że skargę n'e 
wniesiono dlatego, że sprawa w inp- 
dzyczasie przedawiiiła SIĘ... 
No i co teraz będzie? 
Zarząd PZPN wydeiegował 
dzielne waine zkroiuadzenie 


na nie- 
Ligi Pp. 


płk. Żałedziowskiego i Przeworsk cza, 


t. Przeworskiego I Merliń- 


W rozgrywkach hokejowych o mistrzostwo 
Lwowa n.e nasiąpiła w zasadzie żadna zmia- 
na. W peniedziałek rozegrano wprawdzie 
mecz AZS — Ukraina, którego wynik nie miał 
jednak większego wpływu na decydujący u- 
kład czołowych pozycyj w tabeli. Mecz ten 
wygrali hokelśej AZS 2:0 (1:0, 0:0, 1:0). 
Bramki dla AZS-u zdobyli Muszyński | Wa- 


wniklew'cz. Ukraina grała bardzo słabo, ma- 8 


leży jednik zaznaczyć, iż wysiąpiła ona bcz 
swego bramkarza Skripija, który w tym sa- 
mm crasie grał w barwach Czarnych w Kry- 

y. 

Ostateczne decyzja rozwiązania trudnego 
problemu ukończenia mistrzostw Lwowa w 
terminie przewidzianym przez P.Z.H.L. zapa- 
dnie wciągu bieżącego tygodnia przy okazji 
pobytu we Lwowie wiceprezesa P.Z.H.L. p. 
Buchhoła. L.O.Z.H.L. wysuwa ze swej stro- 
ny projekt rozegrania przede wszystkim me- 
czów nalważnielszych „a więc w piątek 15 
bm. Pogoń — Lechia | w sobotę 16 bm. Czar- 
ni — Pogoń. 


Z okazji 15-lecla założenia Ciesz. Tow. 
Łyżw. miał się odbyć wielki turniej hokcjo- 
wy; na skutck niepewnej pogody Odwolano 
turniej, a drużyna jubi'atów rozegrała jedg- 
nic mocz hokejowv z Harcerskim K.H. (Sie- 
mianowiee), gromiąc go 7:1 (4:0. 2:0, 1:1). 
Bramki dla gospodarzy uzyskali: Wolf I (3), 
Krauze (2), oraz Lazar i Kieln — DO jednej. 
Arbiter p. Machaczek — dobry, (hr) 


której wchodzą również przedstawicie 
le OZPN-ów. zbierze sie w d. 24 b. m. 
| Hubert God, sławny z ostainiej „ae 
ifery"* piłkarz Śląska, zostaje z dniem 
120 bm. wcielony do wojskowych oddzia 
łów pancernych w Krakowie. Obecnie 
"niemal połowa graczy eks-ligowej dru 
rżyny pełni służbę wojskową. Od kil- 
iku miesięcy siużą bowiem już Więcek, 
| Kamiński, Jureczko i Bryła. 

! Seiferi, obrońca „Śląska”, uległ w 
pracy na kopalni wypadkowi, który 
niewątpliwie zakończy karierę tego am 
bitnego gracza. Nieszczęśliwemu  £ra- 
czowi odcięta została znaczna część 
prawej stopy. (hr) 


MECZ PIŁKARSKI CWS— KPW ORZEŁ 
| rozegrany zostanie w niedzicię o godz. 12-ej 
na stadionie Miejskim w Grochowie, 
| PIŁKARSKA WARTA partrakiujc o sprowa 
c Fortuny z Disseldorfu na 16 i 17 
mija, 


o 

Minłonej niedzieli rozegrany został ostatni 
mecz z cyklu jesiennych mistrzostw ligi się- 
sklej. Tabela śląskiej ekstra-kiasy przedsia” 
„wła obocn'e następuljące oblicze: 1. T.S. Nn- 
jprzód (Lipiny) 8 ger 12 pri. 30:15 et. br; 
2. K.S. Concordia (Knurów) 8 gier. 10 pkt., 
'22:19 et. br.; 3. K.S. Słowan (Katowice Il) 
'8 gier, 9 pid., 21:19 st. br.; 4. K.S. Czarni 
| (Chroprczów) 8 ger 9 pkt.. 17:16 st br. 
|5. TS koszarowa (żywice) 8 gior, 9 pust. 
"17:28 mt. br.; 6. K.S. Wawel (Nowa Wies) 
I8 gier. 7 pxt.. 25:12 st. br.; 7. Polcyjnr 
| K.S. (Katowie2) 8 gier. 7 pkt., 15:20 st. br.i 
. KS. „„OS'' (Katowice IM) 8 gier. 5 pkt 
1 14:19 st..br.; 9. KS. Zgoda (Blelwzowice) 
18 gier. 5 pkt., 15:35 et. br.; 10. K.S. Att 
(świętochtowice). 


W jesieni ub. r. dna:eśliśmy o 
lnym przejść'u Luchiora, p'łknrza 
goń" do C.K.5. (Czeladź); wiadomość nas» 
nic została zdemeniowana. a Luchtcra widzie 
no nawet ostanio w Zratębin. Skądlnad ds- 
|windujemy s'6. że Luehter oblać ma wkrólc: 
Iposadę w Tow. Kop. Węgla „Saturn“ Sy” 
r 


Pac" 
„KS. „PF - 


jladzi. 


| 
Czuytajci€ 


Czytłajc 
gk ! W 


ni temu risaliśmy o obniżeniu 
mu sportowego i 


asów. Szczerzę powiedziaw=| 
nie mógł się spodziewać. że 
o f«ty potwierdzą przypu- 
edziejne zawody w ble- 
kokat wykazały bardzo niski 
wiTkóÓw przedewszystkim 
e zrzykłady |ekceważenia 
wemy w tej chwili — ze 
ja" ków. czy ze strony klu- 


iwy bardze Vrzykre. | t0! 
wzęedu na Zakopane. które | 
no o sabiz stanowi. ale 
wyraźniejsze prze 
ortowe narciarstwo wi 
| którego rozwiazania 
miehardizo wiemy 


ną corat 


m 


narazie 
X 


urzadzà Sokől zawody bie 


kim, Żatuiar chwalebny. 
„żę wobec „kssówej” kon- 
odbywaja Się raz za ra- 
z4edu n% pozdr". a o bie 
l je słychać. Z poczat- 
powimio być raczei od- 


orzecież zawodnikom 
renowalie na wiel- 
3a doiście da takiej 
a wielkiej skoczni ska 
ei formy i brak treningu | 
> nadio wyraźnie na wyn kach. | 
a bardzo. burdzo skromne. 
sporiowe cadaia tu ofiara 
komercialzmu, poprostu 
zawodników nie mala | 
sCzenia. wobec możności za | 
k kuset złotych, jak długo 


776% 


w Zakopanem. Od takiego try- 
*artpwego do słynnych noc 
Rd 


w w  Jaszczurówce. Do 
oczka — tyko krok. 
2 w otni odbywał się w warun- 
ih 440% onałvch. Kilka dni opadu 
Kino Średni mróz. nowa powłoka 


. 


Alemi — wszystko razem stwarzało 
dpi nk! wyrost wuiatkowe, lekkie i 
swilednie, Na starcie fprzeważał 

| cosi 


a n a a a 
<powiedzi redakcji 
Szretter, Warszawa. 10 km.— 
idia) 30:06. 10-bój — Glen 
S 1900 pkt. 
A) — 577 mir. 
d4 wiec z Lubelskiego. Mistrzo 
f da się 1 i 2 htego w Prze- 
” wganizuje je tamtejszy podo- 
czny. Program prze- 


4 == konkurencje: pa- 


rzut miołem ; 


«w ntr. 3000 mtr. 50 mtr. 
> s x 50 i 3 x 800 mtr.i 
„PE 
870 mtr. 4 x 50 i 50 
$ — a wdal i wwyż z miej-| 
«| saw Emuna 

dg SALT== warszawa, "wiejjka 


"P. Witowski 4 Kowalski, 


„drug. garnitur”, wśród którego Be- 


klasy zawodę rych z łatwością wvsunął się na pierw 
akopiańskich skutkiem ubytku! 


sze miejsce. Czas 1 godz. 7 min. 18 Sek. 
nie jest zły na 14 klm. Poza Bervchem. 
powiedzmy szczerze. żaden poważniej 
szy biegacz nie doszedł do tnetv. tak. 
że „druga klasa" zakopiańska naozół 
w odpowiednich dla siebie czasach po- 


obsadzałą dalsze miejsca. Nawet Wa- | 


renhaupt znalazł sie wyjątkowo dość 
blisko czoła, na 7 miejscu. 

Gdzie byli ico robili czołowi biega- 
cze zakopiańscy poza Berychem, jest 
i pozostanie ich i ich klubów tajemni- 
cą. Faktem jest. że lekceważenie zawo 
dów nigdy nikomu nie wychodzi na 
dobre. 

Trasa nie odsteępowała od zwyczajne 
go szablonu : była nieznacznym rozsze 
rzeniem wybranej przez Sandviaka tra 
sy na sztaietę 4x10 klm. Każdy zawod 
nik przebiegł ja w takim czv innym 
wariancie z 20 razy. 


PRZEULĄD SPORTOWY Czwartek, 14 stycznia 1937 r. 


Skokł niedzielne nie były: połaczone 
z biegami w kombinację. Były to sko- 
ki drużynowe. miedzy zespołami kho 
wymi po 4 skoczków każdy. przy czym 
trzy najlepsze wyniki każdego zespołu 
liczyłv sie do klasyfikacji. 

Skoki nie przyniosły żadnej korku- 
rencji. Znamy wszyscy Jana Marusa- 
rza i wiemy. że sympatyczny ten za- 
wodnik jest skoczkiem Śmiałym. ale. 
delikatnie powiedziawszy. miernym. 
Odniósł on tym razem bezapelacyjne 
zwycięstwo indywidualne. co wystar- 
czv do określenia poziomu wyczynów. 
Sekcja dodała mu jako towarzyszów 
dwóch juniorów. — wynik ostateczny 
odpow.edział stopniowi lekceważenia 
startu, 

Wisła zajeła bez watki dwa pierwsze 
miejsca. swvmi dwoma czołowymi ze- 
Społami. Na starcie ukazał sie znów 
Łuszczek. daleki od Swej dawniejszej 
formy; Kolesar nie pokazał poprawy., 


Wielka seria sporta austriackiego 


zaczyna się 17.1. meczem z Francją 


Wiedeń, w styczniu. 

Sport austriacki stoj u wrót ważnych 
wydarzeń w wielu dziedzinach; w ciągu 
najbliższych paru tygodni sport au- 
striacki będzie zaangażowany w nastę- 
rujących dyscyp'inach: piłka nozna — 
mecz międzynarodowy z Francją w Pa- 
ryżu, hokej — występ Kimber'ey Dy- 
namiters w Módlingu, jazda sziuczna 
ra lodzie — mistrzostwa austriaskie 0- 
gólne oraz Światowe dla panów. ping- 
rong — mistrzostwa świata w Kadenie, 
igrzyska akademickie — w Zell am 
See, Możnaby tę listę przedłużyć wy- 
starczy ona jednak na dowód, ż: sezon 
bieżący należy do bardzo czysnych ił 
obfitujących w ciekawe spotkania. 

Sprawą zakrzątającą najbardziej u- 
mysły jest mecz z Francją, Z wie:u 
względów: po pierwsze dlatego, ż: za- 
wodnicy najlepszej w bieżącej chwili 
drużyny austriackiej, „Admiry” mnie 
stoją do dyspozycji. go drugie ponieważ 
wynik spotkamia z Francją da meżność 


| wysaucia wniosków na temat pozycji 


futbolu austriackizgo w stosunku do 0- 
kolicznych konkurentów. 

Jak wiadomo, jest teraz prze”xa Zi- 
mowa, drużyny „Austrii“, „Adinry* i 
„Rapidu“ bawią za granicą, toteż py- 
tanie kto będzie gral przeciw Francji 
jest właściwie łamigłówką. Dowz.pnisie 


| 


Poza tym warto podać do wiadomo- 
ści publiczności po!skiej „wyna:azek“ 
austriacki na polu narciarstwa: w Zell 
am See powstał pierwszy miwzrzytet... 
sztuki narciarskiej. Powstał z ini- 
cjatywy ks. Starhemberga i ma :vzmal- 
te fakultety. Jego celem jest ut:zyma- 
nie co wybitniejszych narciarz ;-nau- 
czycieli, którzy w ostatnich czasach 
ulegli ponętnym ofertom zagranicy w 
kraju, zapewnienie odpowiedniego wy- 
szko!enia młodym utalentowanym si- 
łom krajowym oraz ściąganie zawodni- 
ków obcych do Austrii, Prawo wpisu 
maią jedynie bardzo zaawansowani nar 
ciarze, którzy przed wstępem muszą 
się poddać egzaminowi. Jak widzimy — 
prawdziwa wyższa szkoła, Zobaczymy 
jakie da wyniki w przvszłości. idea 
jest niechybnie interesująca. Lulan 


Tragedia rezerw narciarskich 


Niski poziom biegów i skoków zakopiańskich 


stosunkowo może najlepiej z tel trójki 
skakał Gut. O reszcie niema nic do po- 
wiedzenia. 

Najlepiej scharakteryvzuwie ten kon- 
kurs, który nie przejdzie do historii. 
f fakt, że zwyciesca indywidualny Jan 
i Marusarz miał najdalsze trzy skoki w 
|konkursie | tyko on jeden przeszedł 
50 m. granicę. 

Mówi to samo za siebie. Zawodnicy. 
|którzy potrafili na tej samei skoczn: 
| wyciągać długości powyżej 70 m. jak 
| Kolesar, jub pokazywać piękne. rzeczy 
| wiście klasyczne skoki iak Łuszczek. 
| nie są dziś w stanie osiągnać 50 m. Al- 
bo brak : upadek formy. albo jakaś ta- 
| jenimtza „taktyka“. mocno kompromi- 

tuiaca tego kto ja wymyślił. 

Swoja droga Jan Marusarz, skoczek 
| śmiały ale bardzo niepewny miał swój 
| szcześliwy dzień. Swym zwyciestwem 

w konkurencji indywidualnej wybawił 
Sekcję od kompromitacji, a konkurs 
wygrał tylko : jedynie długością sko- 
ków. w czym zresztą niema nic dziw- 
nego, gdyż styl jego w porównaniu z 
Kolesarem lub Łuszczkiem. a nawet Gu 
tem, pozostawia stale wiele do życze- 
nia. Tym razem udało mu się. 

Warunki śniegowe dobre. dość mroź 
no. śnieg wybitnie nośnv, tak. że wyni 
ki długościowe wwglądaią jeszcze bar 
dziej komprornituiąco. 
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|Srukute s'e mecz Dolska-Wiochy 


Amb. Wysocki ofiarowuje puchar szermierzom 


Rzym, w styczniu 

Kiedy mowa o narodowym svorcie 
Włochów — myśli się o szermierce. 
a kiedy się myśli o szermierce — na- 
rzuca się nazwisko Nedo Nadi. 

Największy szermierz ltalil jest o- 
becnie żywym symbolem 'ego sportu. 
Wycofał się już z czynnej waski na 
planszy po to, aby obląć prezesurę 
Związku Szermierczego. 


— Mam panu do 
zakomunkowania, 
jako reprezentan- 
towi pisma polskie 
gogo. miłą wiado- 
mość: wasz najle- 
pszy szablista So" 
bik został zapro- 
szony na turniej w 
San Remo o Złotą 
Szabię. 

Wedo Nadi mô- 
© wi głosem metali- 

0 cznym,  lśniącym 
733 Jak klinga. 

— Jest to cenne wyróżnienie ponie- 
waż turniej ten zgromadzi tylko po Jee 
dnym zawodniku z czołowych państw 
europejskich. Zaprosiliśmy przedstawi- 


ciela Wegier, Polski, Niemiec Au- 
strii piątym uczestnikiem bedzie 
Wtoch, 


— Kogo panowie wyde'egują? 

— Zapewne „studenta z Padwy“ P'n- 
tona. choć i Tanzini z mojego rodzinne- 
go Livorno posiada znaczne szanse. 
Ostatnio robi on naiszvbsze rostepv... 

W roku bieżącym chciaibym dopro- 
wa 
‘ska — Włochy. Spotkanie to — s 
|wiem — zostałoby chętni- prze% 
zaakceptowane. Słyszałem, że 
sador Rzplitej w Rzyme oiia' 


5: ? 
ARE 
=. 


b 


dzić do skutku mecz szublowy ~" A 


puchar dla zwycięzcy.. Byłaby © 4. 
| 


miątka bardzo miła! : 

Spojrzałem na tablicę triumtów szer= 
„mierczych Italii, Na końcu wypisane 
Ibyły nazwiska zwycięzców z Berlina, 
na wstępie złociło się nazwisko Nedo 
Nadi. 

— Czy nie zechciałby pan crpowie- 
dzieć kilka słów o swojej kar erze? 
Robię to bardzo niechętnie. Je- 
stem sam dziennikarzem (pisuje do 
„Stampy*), a pan wie, że tacy :udzie 
isą najmniej wdzięcznym mater:a'tm wy 
wiadów. Dajmy więc spokój! Powiem 
panu tylko tyle: szermierka bya dla 
moie szkołą stylu i życia! 

Tym zgrabtnym powiedzeniem zam- 
knął Nedo Nadi rozmowę. To tas w le- 


go stylu kończyć pogawędkę  trąfną 
"puentą, jak uderzeniem klingi! 
i D. Engel 


Stopnie pilkarzom Europy 


stawia dziennik węgierski 


Jeden z największych dzienników 
i budapeszteńskich „Pesti Napło', na za- 
„kończenię roku ka!endarzowego spo- 
rządził bardzo charakierystyczny bi- 
ilans międzynarodowego sezonu pilkar- 
;skiego. Bilans ten przedstawioro w 
jformie klasyfikacji wszystkich caństw, 
jwedług roli jaką odzrywały w pi!tkar- 
„stwie europejskim w sezonie ubiegłym. 

»P:sti Naplo“ doszedł do nasiępują- 


Ostatni z Mohikanów... 


Hrubesz żegna się z amatorstwem 


Brno, w grudniu. 
Sport czechosłowacki otrzymał na 
gwiazdkę, jeszcze jedną — poza aferą 
z Braineem — milą“ niespodziankę. 
Oto najlepszy, a właściwie w osiatnimn 


radzą, aby powołać graczy austr.ackich í okresie czasu jedyny wielki bokser cze 
grających w rozmaitych kiubach fran- | ski Hrubesz pożegnał się z obozem ama 


śród nich wybrać team godny kaszulki 


narodowej. Proszę 


nieć: 


rideń, Cisar, Pavñces, Tiurigmenber- 


ger, Jordan, Gall, Durspekt. Fiuvreiter. | z turnieju międzynarodowego, k 
Bramę Hiltl, Kaburek i in. — to są dorsawdy |zwycięstwie nad Taborkiem ogłoszono 


Pa Rój 
_ awy i wdał z miej- : 
= oraz skok o tyczce. | Cuskich. podkreślając, że możnaby po- |torskim i przeszedł do zawodowców. 


Hrubesz jest dobrze znany w Polsce. 


sobię frrzypom= | Warszawa pamiętą go z międzynpań- 


stwowego meczu Czechosłowacja—Pol- 
Ska, medy pokonał laborka, 3 Pozi.. 
iedy po 


mieczu z Jugosławia (1.2) w 1923 świetne nazwiska, reprezentujące wyso- | go Za gorszego od Misiurewicza. 


~at Kałuża. Skład był naste-, 
Wisniewski. Gintel. Fryc. Sv-' 
, Cikowski. Spoida. Szperling, | 
1. Kałuża, Kuchar Zimowski. | 
ska - Finlandia 3:5. Bramki zdo- | 
"Staliński, Bacz i Miiler. Grała; 
ma: Wisniewski. O!earczyk. Cyil, 
$. Sliwa, Spoida. Słonecki, Bacz, 
ifski. Kowalski i Miller. 
"Ta - Estonia 4:1. Ten sam skład 
vriatkiem Cylla, którego zastąpił | 
*„» Bramki zdobyii Kowalski 2,; 
* Stadiński. | 
iska - Szwecja 2:2. Skład: Po- 
d Anal Fryc, Styczeń. Cikowski, 
„nowłec, Męier. Staliński, Reyman, 
cz W, Kuciłar. Bramki — obie Sta- 
iski 
Biktor" Trawsko, Adres Jedrze- | 
¿&iej: Warszawa. Przemysłowa 32: 
„tę _ Ledóchowskiego. Kucharski | 
wy. Malachowskiego 3. Pisarskil 
SJOkecie — Warszawa, Państwowe | 
klidy Lotnicze Okęcie. Noji . 
V.F. Bielany - Warszawa. Rekord: 
swat na 200 mtr. Owens (Ameryka) 
26 .s3ek., rzut kulą Torrance (Amery- 
e 740 mtr. rzut dyskiem SchrĄder 
Niecy) 53.10 mtr. Rekordy w ma- 
ratołe į pięcioboju nie są notowane. 


t 
[i 


FEZTRA K 


ką klasę. Możnaby sobie poza iym za- 
oszczędzić moc pieniędzy! 

Msjsl oświadczył, że powoła tylko 
zawodników grających w kraju : przy- 
puszczalnie oprze sie „a „Austrii“, 
„Viennie“ i „Rapidzie“, 


NILS EYE PRZYJEŻDŻA NA 
MISTRZOSTWA 
Paski Związek Narciarski sprowadzi 
na mistrzostwa Potski w Wiśle kiku za- 
wodników norweskich i szwedzkich. Ze 
Szwedów wchodzi przede wszystkim w 


rachubę świetny Nils Eye. (rz) 


BANSDY 


PRIMA cuu 253. 


Ten oto Hrubesz jest bohaterem ostat 
nich tygodni. Oddawna oczekiwano od 
niego zmiany rękawic ośmiouncjowych 
na sześciouncjowe, ale Hrubesz uczy- 
nil to dopiero teraz. Przeczekał Olim- 
piadę, aby w razie sukcesu na niej dro- 
żej sprzedać swoją skórę, no i teraz 
podpisał kontrakt. 

Z tą chwilą boks czechosłowacki po- 
zostaje w stame godnym pożałowania. 
Ani jednego boksera poważniejszej kla- 
Sy. ani jednej nadziei na przyszłość!... 

W obozie amatorskim opuszczono 
więc flagi na połowę masztu. 

Odrazu natomiast poprawiły się hu- 
mory wśród zawodowców. Ostatnio by 
ło u nich bardzo źle. „Nowa krew“ Hru- 
besza pozwala profesjonałom żywić 
nowe nadzieję. Hrubesz cieszy się u pu 
bliczności wielką popularnością i opinią 
uczciwego boksera, a takiego właśnie 
trzeba zawodowcom dla ratowania sy- 
tuacji. 

Hrubesz lada dzień przejdzie chrzest 


Match- 
Dawno 


zawodowy w sali „Lucerny“. 
rmiakerowie zacierają już ręce. 
nie czyli już pieniędzy. 

Z chwilą przejścia Hrubesza do za- 
wodowców, zmienia się całkowicie Sy- 
tuacja w czeskim pięścierstwie. 

Ostatnio no krachu zawodowców na- 
nami sytuacji byi panowie z Umi Bok- 
i serów Ainatorskich. Nie bylo coprawda 
i nich wesoło, ale przynajmniej nie 
<sa tyle glu ca u niciesicyalyw. 
(idy je” ax u obu stron zap'szczała tre 
da, postanowiono zawrzeć zgodę i — 
i wbrew międzynarodowym przepisom == 


| organizować imprezy wspólne, t. zn. ta- 
kie, w których braliby udział zarówno za | 


,wodowcy jaki amatorzy. Wszystko po- 
; szło jak z płatka t ten rodzajimprez za- 
f inaugurowano w Nowym Jiczinie. Szyb- 
| ko się jednak wydało, że z tej mąki che- 
iba nie będzie i rozstano się z leszcze więk 
szą nienawiścią niż była dawniej. Ama- 
torzy czując się mocniejsi od zawodow 
ców, wypowiedzieli tę umowę i na 
wszystkich zebraniach okręgowych 
związków zapadły uchwały nie wcho- 
dzenia w kontakt z zawodowcami. . 
mil. 


Polonia warszawska ma zamiar po 
mistrzestwach bokserskich Europy 
(Mediolan, maj} sprowadzić do Polski 
pięściarzy Szwecił i Finlandii, Koszta 
ich startu nie powinnv być duże ponie- 
waż odchylenie od trasy powrotnej 
jest niewielkie. Trudności sprawić mo- 
że tyłko zwykły przesyt boksem. jakt 
po 5-dniowyim turnieju ogarnia wszyst 


NARCIARSKIE 


UBIORY gotowe i na zamówienie 
p. g. najnawszych modeli, Ceny niskie 53 


SPORTPOL" 


MARSZAŁKOWSKA 
róg Chmielnej, frost I p. 


kie drużyny. 


cych wniosków: Do sklasyfikowania 
nadaje się tylko szereg państw, z któ- 
rych część odgrywającą w piłkarstwie 
europsiskim bardzo don.osłą ro!c zali- 
czyć trzeba do extra k!asy, resztę do 
I — klasy, 

Na czele państw europejskich kro- 
czy Anglia za nią: 2) Włochy, 3) Au- 
stria, 4) Czechosłowacja, 5) Wegry, 
6) Niemcy 1 7) Szkocja. 

l-sza klasa: Belgia, 
cja, Holandia, Jugosławia, Rumunia 
Hiszpania, 


Po Polsce ani śladu, chociaż miej- 


Irlandia Fran- 
1 


sce w k!. Il-ej znalazła pokonana przez 
Polskę w 1936 roku 2:0 Belgia. Ob:c- 
ność Jugosławii i Rumuni, Świadczy 
najlepiej o postępach, jakie te dw*= pań- 
stwa zrobiły w piłkarstwie dystansu- 
jąc nas. 

Za najlepszy zespół środkowo - €u- 
ropejski uważa „Pesti Naplo“ wi:deń- 
ską Austrię. Na drugim miejscu znala- 
zła się praska Snarta, na' 'rzecim 
Ambrosiana, na czwartym Ujpes:. Tyl- 


ko te cz'ery kluży zallczałą Wesrzy | 


do extrax'asy, Do drugiej ejg: Ad- 
gifa, Yar Z Bis + sz" .. 
iros, Hungaria, Boiczf$, Roma : Ju- 
j ventus. 

W związku z projektowanym me- 


czem dwu najlepszych teamów konty= 
nentu „Pesti Naplo“ klasyfikuje rów- 
'nież | graczy na poszczególnych pozy- 


Kulturalny sportowiec interesuje się kinem 
Czy widzieliście Romeo i Julię” 


Jest wyjątkowy wypadek, kiedy | 


film wywołuje tak niebywałe zain- 
teresowanie w kołach inteligencji. 


Mowa o Romeo i Julii. Najpięk- 
|niejszy ten fiim z Normą Shearer 
| stał się na całym Świecie sensacją 
artystyczną w najlepszym tego sło- 


wa znaczeniu. 


Nic zresztą dziwnego. Film ten 
zasługuje na najwyższą pochwałę i 
uznanie, będąc chlubą kinemato- 
grafii światowej. . Kto pragnie do- 
brze spędzić wieczór, powinien 
skorzystać z zamieszczonego po- 
niżej 


T 


cjach. Na czele bramkarzy kroczy 
Czech Planiczka, 2) Zóhrer (Austria), 
3) Platzer (Austria), 4) Klenovec (C 
S.R.), 5) Raft! (Austria). Zapunniano 
o rewelacyjnym pod koniec sezonu 
Włochu Olivierim. 

Obrońcy: Sesta (Austria) Ar eman- 
di (Włochy), Monteg'io (Wiechy), 
Burger (C.S.R.), Schmaus {Ausu a). 

Pomocnicy boczni: Adamex  (An- 
stria), Dudas (Węgry). Nausch (Aue 
stria), Kostialek (C.6.R.), Lazo- (Wę- 
gry). 

Środkowi pomocnicy: Saros: (Wę- 
gry), Andreolo (Włochy), Mocx (Au- 
stria), Bouczek (C.S.R.) 

Środkowi napastnicy: Sindelar (An- 
stria), Piola (Włochy), Czech (Węe 
gry), Sarosi (Węgry). Bican, S.%0/ber 
(Austria), Meazza (Włochy) $ Teleki 
(Wegry). 


Łącznicy: Strok (Austria), D.adacz 


(C.S.R.). Vincrese, Toldi (osal Wegry). 


Ferrari, de Maria (Wtachs) 
schweldi, Hohnemann ?! Jerusaiem ( 


triaj. 


P 
(Węgry? 
Najlepszą drużyną środkowo - euro 
pejska, bylaby zdaniem „Pesti Nap'o” 
następująca: Planiczka, Al'ema» di, Se- 
sta, Adamek, Sarosi, Dudos, Sas, Stron, 
'Sindeler, Ferrari, „Cołlausi, 


Gz 


wi: Sas (Wegry 
Pasing: < PE 
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KUPONU ULGOWEC © 


Dziś idziemy do kina 
zobaczyć najpiękniejszy fi 
uu ROMEO i JULIA. 


| STYLOWY EE 
JR Marszałkowska 112 i amfi 
| Pocz tz 8. 10 teatr 
|ROMEO Kupoi 
i JULIA okazać 
wg, Szekspira w kasie 
if w roli gł 
| Pe Shearer ii ! 
ozwo: ony parter 
dla młodzieży e p 


P E e ów Ko 


poż «1 WIKTOR JUNOSZA 


SŁOWO 


Tak, ale nikt o tym nie ma prawa wiedzieć, rozu- 
mics! Mam powody... Przyjechałem na minutę przed bi- 
ciem zegara. wyszli już Malinowski i inni tak zwani „zain- 
terqh"wani" Dowiedzą się o mnie dopiero na starcie... 
do znaczy, że już wieszo nowym kawale Turczyna, 
wym właśnie chciałem ci powiedzieć? 


tym, że wciągnął Ramockiego 


ego nie wiem! Co znowu? 


;zystkiego zaraz nazajutrz. 


1 lajdacywu 


wde 
-aii 


uny? 


0 HONORU 


leci, chce zdobyć fabryczkę Ramockiego i prowa- 
enia gotówki w banku i nie mając własnych mienię-: 
iinowski wziął firmowe! Wiem o tym, gdyż nie 
zdać kasy przed wyścigiem... — mówi, że rozliczy 
ie w takim razie Turczyn rezygnuje z Haliny! 
vnaimuiej. Uważa, że kiedy Ramoccy będą osta- 
zruińowani, dostanie ją bez trudu... 


;rektorowi? 


razie îm nie przesz” 


noru... 
— Myślisz? 


— Jestem pewien. Inaczej, Ramocki nie odzyska nic 


iz zagrabionego majątku, a ty w dalszym ciągu będziesz 
musial czekać na nagłą śmierć swego miłego kolegi 


skać dla ciebie zwolnienie z tego przeklętego słowa ho- 


s. 


— No tak. Ale jeśli ja nie wygram wyścigu? 


— Mógłbyś nie wygrać, gdy idzie o twoje i jej szczę- 


24) sie? 


|A oni czym?... 
| 


w nowy zaklad? 


ak. I że ma zostać współwłaścicielem „Ramony“'. 
ako szwagier starego? — owszem! 
ic podobnego: jako wspólnik Malmowskiego! 


— Lecz by!e wypadek, 4... 

— Stary Ramocki postawił wszystko na jedną kartę, 
"dla niej... a ty nie potrafisz? 

— Dobrze, my obaj ze starym ryzykujemy... życiem! | 


— Kto oszukuje w grze, ryzykuje zawsze najwięcej. 
Chcieli zagrać na pewniaka fałszywymi kartami. Twoje Borkowski, 44 — Falecki! 
prawdziwe atu je pobije! j 


Start był wyznaczony na 8 rano. Lecz już przed 7-mą 
w lasku przy szosie panował ożywiony ruch, Krzątali się | Spokojnym krokien, udając się do namiotu, 


mechanicy, rozłożyli się z prowiantami zapamiętali kibice, 


+ 
| to inni. 


przeszkodzić? Od- 
Przekreślić ich 


p cz” 


o więc jest tak: Malinowski, czując, że z „Peza- | zaczęli wyjeżdżać na swe posterunki sędziowie kontrolni. 
Jednym z najwcześniej przybyłych był pan Ramocki, 
azem z Turczynem. Zakładając się, Ramocki zażą”| któremu nieodstępnie towarzyszyszyła córka, Oboje byli | SZony! 
bladzi i wyraźnie niewyspani. 

Zaczęli zjawiać się i zawodnicy, Nadjechał samochodem 
Rawicz. Tuż po nim ukazał się Frędziowski, po tym coraz 


— (idzie jest Turczyn, niepokoił się stary Ramocki. 
— Nie bójwię, ojcze, „Ramona“ dziś na pewno wygra! | zgloszenie pana Faleckiego. 
— Przekonałaś się więc do Stasia,widzę! Bardzo mnie 
cieszy... Powinien być już... Wprawdzie, jako mistrz Pol- prezes Związku. 
ski, wyrusza ostatni... 


— A ilu ogółem startuje? 


p 5 jąc H. Bo idą i w spisie po Nr 43 — | do prasy, „aśmiechnął się „ądowicie sekr, , 


` 


Wtedy ja Turczyna będę mógł przycisnąć do muru I uzy-|Borkowskim, piszą od razu 45 — Turczyn. Jakaś pomyłka! |oficjalnym figuruje. Oto proszę — są podpisy, jest pies 


— Może kogoś przepuszczono? 
— Nie sądzę — mruczał stary — 


;wicz 18-ty, Blaszke 33-i... Wszystkie asy w komplecie, 
— Oprócz jednego — dodała Halina. 


— Et zapomnij o tym... 


Zjawił się wreszcie Turczyn. Podszedł do Ramockich, 
by się przywitać. Jechało od niego wódką. 

— Na miłość Boską, Stasiu! Tyś pił? 

— Wstąpiłem po drodze na jednego, dla kurażu... no Ł... 


— Coś ty zrobił? 


—A bo co? Nie podoba się panu, jestem niewolnik, czy 


jak? 
— No dobrze, dobrze, nie denerwuj 


Przez megafon wezwali zawodników po numery: 
— Hallo, hallo, 13 — Orlik, 14 — Porankiewicz... 43 — 


Zrobił się niesłychany ruch, — Co „jak, kto? — za-| 


wrzało na trybunach. 


Z taksówki o zasłoniętych firankach wyszedł Falecki, 


— Jestem! 


W tej chwńi podbiegł do stolika, rozpychając wszyst- 
kich, Malinowski: — Przepraszam! Falecki nie ġv! zgło- 


— Owszem, zgłoszony formalnie w przepisanym ter- 


minie, odparł sędzia. 
— Nie prawda! 
ostatniej chwili.. To kant! 


— Jak pan śmie się tak wyrażać! Pan opuścił nasze | pokażę! — Wyciągnął z kieszeni jakiś pomře!y papierek. 
biuro o 7.59. W pół minuty po pańskim wyjściu wpłynęło! Zobaczymy, co na to powie! 


— A ja... byłem obecny przy tym, stwierdził spokojnie 


— To dlaczego go nie ma w spisie? 


— Został opuszczony przypadkowo 


Byłem obecny w ostatnim dniu, do 


czątka, a jakże! Numer 44-ty! 


Chrobok 12-ty, Ra- 
jąc pomocy i zoba 


Malinowski zbladł. Obejrzał się dookoła, jakby szuka- 


czył tuż przy subie Ramockiego. który 


stał, również nic nie rozumiejąc. 


— Falecki jedzie na „Ramonie“? — zapytał komólnator 


„Pegaza“. 


nę Ramockiego. — 


— Oczywiście — wyręczyła ojca panna Halina 
— To pan jesteś oszust! — wypalił Malinowski * 


Miał jechać tylko Turczyn! 


— Pański wspólnik! — dokończyła dziewczyna. 


— Skąd pani wie? — zmieszał się tamten. 


Ramocki stał osłupiały: — Czyżby na prawdę?. 


się... W taki dzień... 


W rozmowę wmieszał się Wroński; — Panie Malin 
ski! Miast tu się drzyć przy publiczności, pilnowalby ran 
lepiej swych obowiązków służbowych. Przypominam 


az 


jeszcze: ma się pan jutro rozliczyć! 


— To jakaś zmowa. Chcecie mnie zarżnąć? Nie dam 


się! — szalał tamten i pobiegł szukać Turczyna. 


— Jak? 


a 
— Stasiek! — wołał — wszystko przepadło! Ratu!! 


— Zrób, żeby Falecki nie jechał! Wytłomacz staremu, 


te pieniądze... 
— Mam was w 


— Oszalał pan, czy co? Wtedy się dopiero wyda... 
— Jeśli Falecki wygra, to ja pójdę do kryminału za 


pięcie! Jadę na „Ramonie”, bronię inte- 


resu „Ramony* i tyle! Pan chce żebym działał na szk. 


swego chlebodawcy ? 


— Tak teraz mówisz? Dobrze! Zaraz Ramovsiemu “0$ 


— Stój pan! 


w kopii, p 


rzesłanejii r 


Ale Malinowskiego złapał już za rekę Bto inny: 
Nisch pan da! Z przedstawiciełami obcych fm ja rozm 
wiam! — Był to Wroński, 
Aha, tak? Chodź pan tu na chw 13 


Rzucił okiem na karteluszex 
panie Tur 
DJ 


y 


Han 
4 


p 
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PRZEGLAD SPORTOWY Czwartek, 14 stycznia 1937 t. 


Rozmowa z Mr. Allisonem, manażerem Arsenalu, o aktualnych problemach piłkarstwa 


Mr. George Alli" 
json jest najbar- 
| dziej zajętym czło- 
| wiekiem w Angiii.! 
į Jest jednocześnie į 
sekretarzem i mana- : 
gerem najpotęż” : 
niejszego klubu fut-| 
kolowego świata— | 
londyńskiego Arse- 
nalu. Wiecznie w 
rozjazdach w po- 
szukiwaniu nowych. 
gwiazd, lub na wa-! 

= żnych konferen - | 
ciach z dyrektorami swego klubu, któ-, 
ry jest wielką spółką akcyjną. prowa- 
ćzoną na tych samych zasadach, co 
poważne interesy w „City” bondyńskieł, 
lub wreszcie w jakiejś małej miejscowo 
ści nadmorskiej, gdzie drużyna przygo- 
towuje się do ciężkiego meczu — oto 
cn sprawia, iż pan Allison jest osobą 
nemal nieuchwytną. Uzyskanie wywia- 
Gu z nim zajmuje w skali trudności u- 
łożonej przez dziennikarzy -angielskich 
równorzędne miejsce ze sfotograiowa- 
n em uśmiechniętej Grety Garbo, wydo- | 


śiaqiem autogralu od Shawa. lab | 
też sprzedaniem Eskimosów lodowni į 
kirycz To też zdy po siosumko- | 
g~ iraniach Gostaiem wia- 
cżeli sie zjawię w Arsenalu 

x R poludniu, to prawdopodc 

się GQ aVat z 5a - 
a AA LT) "U: IIRC m ierg 
MC we! MUCC s 


Nadęszła środa. Dzień Był mglisty i 
ponury. Stadion Arsenalu znajduje Się 
4 ubogiej robotniczej dziełnicy miasta, 
smutnej i szarej nawet jak na Londyn. 
W paniały żel - betowv kolos razi 


oce w tej okolicy małych. czerwo- 


| 
| 


à 


uvch domków i waskich ulic. Boisko 
Arsena'u. iak zreszta i wiekszości wiel 
kich klubów angielskich. nie znajduje 
sę bowiem przy jakimś parku sporto- 
seym, czy też w dzielnicy ogrodowej. 


Wajbliższymi sąsiadami Arsenalu są: 
wielka gralnia parowa, olbrzymi bro- 
war i stacja kolejowa. 


Nie ma tu atmosfery „spokojnego, 
miedeieinego popoludnia", gry d'a sa- 
mej przyjemności grania. Arsenal jest 
wielkim przedsiębiorstwem, którego ce 
iem jest nie popularyzacja sportu, czy 
też podniesienie kultury fizycznej naro 
du lecz danie publiczności dobrego 
przedstawienia”, to jest meczu stoją- 
:'ego na jak najwyższym poziomie, 0-7 
glądanego w najdogodniejszych warun- 
kach. Choć fuibol w tych warunkach 
zmienił się ze sportu na atrakcję wi- 
dowiskową, byłoby  niesprawiediiwym 
ie nadmier:$, iż właśnie dzięki temu 
wysokiemu poziomowi gry, utrzymane- 

sa przez kluby zawodowe, zawdzięcza 
Anglia popwarność fusbolu amator- 
skiego. 


scu jego pojawił się wspaniały, pała- 
cowy gmach żel - betowy. Gmach o 
schodach marmurowych, luksusowych 
szatuach. barach, kawiarniach. Gmach. 
którego trybuny mieszczą 17.000 kry- 
tych meisc siedzących i kilka tysie- | 
cy stojących. Gmach, który posada 
specjalną kabinę radiową, z której po- 
licja przez megafony reguluje ruchem 
na stadionie. Gmach, który został wy- 
budowany w przeciągu czterech miesię 
cy i który kosztował dwa i pół miliona 
ziotych! 

P. Allisona nie było jeszcze, gdy 
przybyłem. Udałem się więc na zwie- 
dzanie gmachu. Szatnia dla graczy z. 
natryskami, kąpielami, pokojami dla; 
odpoczynku — to chyba ideał, o któ- 
rym marzą futboliści na całym Świecie. 
Obok pokój do „nauki“, gdzie odbywa- 
ją się narady drużyny i gdzie opraco- 
wuie się kampanię gry przed każdym 
meczem. Na pierwszym piętrze znajdu- 
ią się wielkie bary, restauracje, pokoje 
dla prasy, telefony i sale konferencyjne 
klubu. Na samej górze kabiny radiowe 


pc nn En kan a 


NOWE TRYBUNY NA STADIO 


i policyme. W podziemiach olbrzymie 
piece, które zuży:kowują góry Śmieci, 
pozostawiane co soboię przez dziesiąt- 
ki tysięcy widzów, na ogrzewanie gma 
chu. 

Wyszedłem na trybuny. Roztoczyła 
się przede mną wspaniała, prosta i su- 
rowa konstrukcja stadionu. który po- 
mieścić może ponad 70.000 widzów! 
Dzisiaj, w dzień powszedni rozgrywa- 
ny był tylko mecz rezerw Arsenalu, 
tak, że zebrało się załedwie pięć tysię- 
cy osób, i to w dziewięćdziesięcu pro- 
centach młodych uczniaków, którzy za 
bilet płacą 30 groszy! Jak Arsenal dba 
o publiczność, widać najlepiej z tego, 
iż na 70.000 miejsc około 50.000 jest 
pod dachem. Ceny biletów również, jak 
na Anglię, są bardzo niskie. Bilet na 
miejsca stojące kosziuje 1-30 zł, a na 
trybuny od 2.50 zł. do 5 zł. 

O godzinie 2 rozpoczął się mecz re- 
zerw Arsenal — Fulham. Zostałem skie 
rowany do trybuny prasowej (mękkie 
fotele!), gdzie wkrótce miał pojawić się 
Allison. Mecz rozgrywany był w re- 


mma 


NIE ARSENALU WYBUDOWANE KOSZTEM 1.500.000 ZŁ. 


kordowym _ błocie, 


grzęzła w rozmokłym boisku a białe | kiemu systemowi hołduje Arsenal? 


spodenki graczy Arsenalu wyglądały 
nader żałośnie. Sprawdziłem skład Ar- 
„,senalu. Szczęśliwy klub! W swej dru- 
giej drużynie posiada pięciu interna- 
cjonałów, z których trzech grało w tym 
sezonie w reprezentacji Anglii, a dwóch 
w barwach Walii. Są to: Joy, Cart- 
wright i Bowden, oraz John i Evans. 

t Przed samym końcem pierwsze! po- 
łowy pojawił się na trybumie A 1.son. 
Mała postać, o szerokich barach, dużej 
głowie i stanowczym wyrazie rvarzy 
— to były podróżnik, businnessman, 
dziennikarz, obecnie władca Arsena:u. 
Usiadł na trybunach i uważnie przy- 
glądał się grze swoich pupilów. Na 
szczęście sędzia  odgwizdał pierwszą 
połowę. Miałem okazję do rozmowy. 


lArsenaj prowśdził 2:0, tak, że A!lison ` 


był w dobrym humorze. Wziął mnie do 
swego pokoju i powiedział, iż daje m 


Piłka raz po raziniejszy w piłkarstwie angielskim i ia- | 
przez Arsena! daje lepsze rezu't 


Znajdujemy się obecnie w stadium 
przejściowym — objaśmia mnie Alh- 
son. — Rozmaite kluoy wypróbowują 
nowe style. Jedna rzecz jest pewna — 
pozrzebałiśmy system W System ten, 
który powstał w Arsenalu, z jegt słyn- 
nymi łącznikami Davidem Jackeir į A- 


ilexem Jamesem. okazał sie. po wielu 


próbach, niekorzystny.  Prowadz:ł on 
do hyperkombinacji, bez strzelania go- 
li. Obecnie w Arsenalu powstał nowy 
styl, który powoli przyjmue w cie in- 
nych klubów, Polega ca na tym. :ż w 
ofensywie znajduje się czterech 1apast- 
cków, to jest dwu skrzydłowych Śro- 
dek i jeden łącznik. Drugi łącznik trzy- 
ma się w tyle pozostając w kontakcie 
ze środkiem pomocy. 

— Jaki typ środkowego pomocnika 
w tym systemie się rozwija? Oten- 
sywuy. czy obronny? i 


l 


Lwów ratuie 


= 


- 


Dopóki był potrzebny. dopóki sława 
jego rosła i zvskiwała rozgłos, dopóki 
forma jego orzynosiła sukcesy i popu- 
larmość poiskiemu narciarstwu. dopóki 


= Lwów. 11 stycznia. | 
| 


nie ma. Andrzej] ma ukończoną Ślusar- 


ke. Jan jest cieślą. a Staszek. mimo że 


St. Marusarza 


— Czy w praktyce styl upra 
czysto ofensywnego systemu gr) 
ry popularny jest wśród wies4 ai 

— Najlepszą odpowiedzią ia 
tanie będzie jeśli porówna r 
Arsenalu i Charltcn Athletic w 
'gowej. Chariton Athletic gra Bzy 
ofensywnie. My mamy Pasz „ je< SE] 
ny styl”, Obie drużyny zdobyły tą 
mą ilość punktów. Ale niech parą 
rzy na stosunek bramek U 1d 
44:29, u mich 31:371 Czyli. iż Syst; 
czysto ofensywny, bez trzeciego or" © 
cy, sprowadza na drużynę o wiel; ga 1$ 
ksze ryzyko przegranej, nie »odrjos ród 
jej wartości ofensywnej w odpowie 
nim stopniu. f 

— U nas wszyscy lubują się w ,*q 
frach — kontynuuję, — Może mô $ 
bym dostać trochę inform=:ci © Arsu- 
nalu. 

— O.k. — bdrzniala zie 


równe siedem minut czasu na w,wiad.| — System nasz sprzy'a bezwzględ- kańska odpowiedż, — A % ma 
Rozpocząłem w morderczym tempie. |nie rozwojowi „stopper halt-back', — trzy drużyny. Pierwszn £ | q jest 
— Jaki styl jest obeonie najpcpular- pomochika będącego trzecim obrońcą. | warta 80.000 i.szt. (prze 4% a mi- 
liony złotych)! Druga już w 75 10.000 
sf. szt. a trzecia odda 4 zna- 
a |iomości, za 2.000 t. s ftzdion 
od niedostatku osz 100.000 í. Or me 
'bywa przeciętnie 60.0 g3 "5 daje 
E E cam okolo 3.000 1 sze = | wm 
złotych tygodniowo). =. sześć 
.| minut. Ma pan czas. a - jedno 

więcej zapytanie w. 
l s, r LAF 33% 371.19 5 ręnałcał nag, w Tba 

| Zacisnął twardy góral zęby, zacisnal!się w Środowisku dla siebie korzyst- | na Mie'sze. i d 
pięści i poszedł szukać pracy, Latem nym, odczuwam to na każdym kroku.| — Co pan sadzi o futbolu b «-vnen- 


najstarszy — ani szkół, ani zawodu. O-|tułał się po Zakopanem, był przewod- Jestem dumny, Ż: mozę biacować, że talnym? 
budził sie wtedy w duszy Stanisława nikiem, prowadził przez prawie całe znajduję czas na doksztaicanie się i ie- | 


Marusarza zrozumiały zresztą żal 


uchodził za jednego z nailepszych nie, bunt. Dlaczego on. właśnie on — Sta- przzbiedował. 


tylko w Polsce ale i w centrach Euroov| 


nisław Marusarz, ma być ciężarem u 


! W cichości dużo obiecywał sobie po 


środkowej — miał mnóstwo adorato-! nogi rodzinie. Staszek przeżywa bodai jesieni, Ale gdzie tam. Jeden został tre- 
rów. ceniony był. szanowany. słowem że najtrudniejsze chwile i rozczarowa- nerem obiazdowym, drugiemu oddano 


zdobywał popularność co raz wieksza. ! 
Tak bvło przez długie lata. Nie mózł; 
Stanisław Marusarz narzekać nawetl 


igrzyska 
nawet okres poglimpiiski — sam Maru-! 
sarz to przyznaje — był dia niego o-i 


rego poparcia ze strony tvch wszyst=; 
kich. którzy. do tego byli powołani, i 

Z rozrzewnieniem wspomina Maru- 
sarz chwile. kiedv w Garmisch przecho- 
dził grype. leżał w gorączce. dochodza- 
cej do 39 stopni i kiedy opiekowano sie 


| 
| 
nəm tak troskliwie. jak synem i przy- | 


jacielean. | 

Byly takie chwile jeszcze w Gar- 
misch. Jeszcze mistrzostwa Polski. mi- 
strzostwa w zjazdach — a potem Sie 
wszystko nagle i bez powodu urwało. 
A może urwało sie... z innvch powo- 
dów? 

o 


' bo, 


nia swego życia. Stara sie o prace. Z 
odmowa spotyka sie wszedzie. 


kierownictwo szkoły na Kasprowym 
| Wierchu, innym wreszcie oddano do 


1 wakacje wycieczki w góry ı tax jakoś żeli dobrze pójdzie, to może i ra tym __ brzmiała 


polu w niedługim czasie zrobię wszyst- 
kim malą niespodziankę. | 
— A jak z trmingami? i 
— Nie jest idealnie, a'e nie jes' i Źle. 
Muszę podkreślić przychyine ustosun- 
kowanie się m:go pracodawcy. W cią- 


zekat Liczy jeszcze na Kasprowy Wierch. prowadzenia kursy — dla wszystkich gu tygodnia trenuję dwa razy: jeden 
rok temu. Okres przedolimpiiski. same Starą sie o posade przy nowowybudo-.coś było, tylko nie dla Marusarza, 


w _Garmisch-Partenkirchen. wanej kolejce linowej. Przyznać trze-| 
ba. że ma wymagania skromne: chce 
p = : zostać konduktorem kabinowym. Kan- 
kresem najmilszych wspommień I SZCZE gumjatów znalazło sie moc. Posade te 


dostali inmi. nanewno mniej zasłużeni. 


zasłużył sobie na takie 
„ma za wielkie asniracie", 


Marusarz me mógł 
chciał zamiatać i sprzątać kolejki. 
 niżałoby to jego godność osobistą. 


Po- 


jak oświadczono Staszkowi. „mie 
wymagania“, 


Konduktorem? Wykluczone. Pomoc-, 
rikieni — owszem. Ale na to ostatnie 
się zgodzić. Nie pans, Tęsknię za górami, śnieg.ecn za 


|trening słabszy w pobliskich okolicach 
Aż wreszcie nadchodzi jaśniejszy mo Lwowa. jeden silniziszy w Brzuchow.- 


ment. Bratni oddział jego macie'zyste- |cach. Nie są to treningi idealne. choć- 


go k'ubu zaczyna interesować si: coraz 
więcej Marusarz:m, wglądać w jego kto 
poty i znajduje wyjście. Marusa-z prze 
nosi się do Lwowa. 


— Jak pan się czuje we Lwowie? 
— Doskonale, Co prawda jestem bar 
dzo „uwiązany*. Lwów, to nie Zako- 


życiem, w którym przebywało sie przez 


' tyle lat. Ale nie narzekam  Znajdułę 


| Eddie, coś ty zrobił: 


jeśli nie powinie mi się noga przy sko- 


by z tego względu, że Śniegu u.e ma 


|wciąż jeszcz: ty!e, ile by sobie można 


życzyć. Najwięcej używam sobie w 
dzielę. Uciekam ze Lwowa do 
ska, gdzie można potrenować i zjazdy il 
poskakać, nasycić się za cały tydzień. | 
— W jakiej pan j:st formie? | 
— W doskonałej, Jestem pew'en. Że| 


kach, mistrzostwo zagarnę latw, Jest 
moją ambicją pokazać calmu Zakopa- 
nemu, że mimo tak trudnych waiunków 
treningowych, pracu'ę, trenuję . zdobę- 
dę mistrzostwo, Przed mistrz »ztwami 
Polski startować będę najprawdopodob- 
niej na mistrzostwach Podhala, 


— A co będzie z mistrzostwam' FIS? 


— Ciągle jeszcze jesteści 
odpowiedź. — 
drużyną kontynentalną jaką wid 
byli Węgrzy. Oparowali un 


jtechaikę i grają komhimacy | A”... 
Nie umieją strzelać goli, a ic 1tb0- 
lu jest najważniejsze: + 
Siedem minut minęłc WywisF był 
skończony.  Powróciłem uv Duny 
gdzie pięciu internacjonzlów Afenalu 
męczyło się w drugiej. druży''ć ktara- 
jąc się opanować arkana nu*we*z mie- 
szanego* stylu, który na : Z4 jest 


najlepszy m. W 
Alę na jak długo? e 
Jelzy Sakr éw, 


> re + aaa aA 


chów. które. zdawało się. trzez dłu- 
gie; jata pe dadzą kpadno ać do 
małżeńskiego portu. wielkie ot 4 
włóczęgów. wazsbuńdów: łowców uła. CZY ktoś o tym pomyślal?.. 

tających ryb“, z którymi żegłował| — Ze Lwowem rozsianę się — jeśli | 
człowiek wiele czasu po metnych wo- i *SZYStko dobrze pójdzie — za m esiac. | 
dach życia — zostały dziś niedobitk., Rozstanę się, gdyż mam przyob.ecane 
W samym tylko roku 1936 zarzuciło kierownictwo schroniska na Hali Pysz- | 
kotwicę dziewięciu. Tym dziewiątym mej. Może więc jednak zaświtają €DSZ0 ; 
właśnie jest Ran... czasy. M. K. 


Twój Est. Edie. który otrzymałem z| 3 
New Jorku zrobił na mnie większej 
(wrażenie, niż porażka Louisa ze; 
Schme'ingiem. Twoje zwyciestwa il 
wszystkie porażki. Jesteś „out“, jak 
nigdy dotąd nie byłeś, aby Cię ocucić. 
|za mało będzie minut i godzin, potrze- 
lba na to lat, jeśli wogóle wrócisz do 


inen kiedykolwiek. Powiadasz, że 


— Oczywista chciałbym- sta. \ować. į 


Przyszła wiosna 1936, W domu Maru| 
W formi: będę na pewno dobrej, ale... 


sarzów było na przednówku cieżko i! 
źle Co raz częściej wvpominano Stasz | 
zmiany zaszły w tvm krółkim prze kowi. by raz'orzecież wział sie do .uczi + 
zu czasu! Znikł czerwony budynek ciwej pracy”. Osiem lat ieździ i jeź-| | 
#ch, wschodnich trybun. Na miej- dzi na nartach, a nic orzecież z tego j 


Powróćmy jednak do Arsenalu. Ostat- 
moja wizyta w tym kiubie miała 
sce jakieś pół roku temu. Jak wiel- 


racym marcowym słońcu topnieją ka- 
dry dziemych chłopców, wolnych du- 


„BOBBY“ ANGIE „S5XI | 
reguluje ze specjalnej  kbiny 
ruch na nowym stadionik irse- 

nalu. 


Hel. łzy się cisną!.. Jak Śnieg w A 
| 
| 
| 


rzucasz ring. że będziesz się teraz zaj- 
¡mowal tyłko trenerstwem. lu ludzi i 
l ile czasu namawiało Cie. abyś to uczy- 
inil. Nikt nie potrafił Ci tego wyper- 
| swadować — potrafiła to dopiero Two- 
jja żona. Co za siła w tych żonach! 
Zarowiedź Twego przyjazdu do Pol- 
ski w lecie przyjmujemy wszySCcY z ra 
jdością. Też już dawno namawialiśmy 
| Cie do tej podróży i też musiała o niej 
| zdecydować dopiero Twoja żona 
Przyjeżdżaj. wtedv_ Ci dopiero dokład- 
nie powiem. co o Tobie myślę. tu. w 
„Przeglądzie Sportowym“ nie wyma- 
da. Tu możemy Ci tylko złożyć ser- 
|deczne życzenia szczęścia i powodze- 
nia w nowym życiu. Całuie rączkę 
Twojej Janet. O ile. patrząc na foto- 
| grafie. mogę zrozumieć, że sie w niej 
į zakochałeś. o tyle nie zrozumiem chy- 
ba nigdy. co Jej się mogło podobać w 
takim typie. jak Ty! Ał, Reksza. 


STANISŁAW MARUSARZ 


w nowej roli sprzedawcy nart we Lwowie, A tyvmcza: 
Krokwi skaczą. 


12.000 UCZNIÓW BERLIŃSKICH 
zapro”i bokserzy olimpijscy do Deutschlandhalle, gdzie zade- 
monstrowano im pokaz boksu, 


MŁODA PARA 
NA BROADWAYU |! 


Prenumer s wraz z przesyłką pocztową w kraju oraz w Czechosłowacji, Austrji I Węgrzech Zł. 1.50 miesięcznie; kwartalnie Zł. 4—. W innych kralach europejskich oraz zamorsk 
Zł. 2.20 miesięcznie. Kwartalnie Zł. 6.—. Cena ogłoszeń. za wiersz wysokości I m., jednoszp.: opisowe 3.— Zł., specj. 1.— Zł., w tekście 80 gr., reklamy 40 gr. 


Wydawnictwo i druk.: „DOM PRASY” S. A.. Warszawa, Ma rszałkowska 3. Centrala Tel. 8- 02-40. Konto P. K. O. 13120. 
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em sobót i niedziel od godz. 13 do 14. 
czelay | odpowiedzia!ny: 
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F zdaktor P-zylmaje codziennie z wyjat 
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